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KOMUNIKAT KOMISJI
DLA ZORGANIZOWANIA POGRZEBU 

TOWARZYSZA BOLESŁAWA BIERUTA
Komisja zawiadamia, że trumna ze zwłokami towarzysza Bolesława Bieruta 

zostanie przewieziona w dniu 14 marca około godz. 13 z lotniska na Okęciu 
do gmachu Komitetu Centralnego PZPR ulicami Żwirki i Wigury, Kaszyńską 
i Aleja®* Jerozolimskimi.

Dla umożliwienia ludności pożegnania towarzysza Bolesława Bieruta trum­
na z Jego zwłokami będzie wystawiona w gmachu Komitetu Centralnego 
PZPR w środę dnia 14 marca w godzinach od 17 do 23 oraz w czwartek 
dnia 15 marca w godzinach od 8 do 23.

Pogrzeb towarzysza Bolesława Bieruta odbędzie się w piątek dn. 18 marca. 
O godzinie pogrzebu nastąpi oddzielne zawiadomienie.
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Komitet Centralny PZPR
Rada Państwa i Rząd PRL

Do wszystkich ludzi pracy,
do narodu polskiego

Do Młodzieży Polskiej

I sekretarza KC
przewodniczący Moskiewskiej
Rady Delegatów Ludu Praca-

Bobrownlkow.

Drodzy Przyjaciele!
W tych ciężkich dla

-b I J 1

MOSKWA, 
pogrzebowe

Takim ukształtowała Go Par­
tia.

Bolesława Bieruta Jest Jedno­
cześnie przywiązaniem, szacun­
kiem 1 zaufaniem do PartiL

Drodzy Towarzysze IFrzyja- 
elelet

ZARZĄD GŁÓWNY ZWIĄZKU 
MŁODZIEŻY POLSKIEJ

Nasze przywiązanie, szacu­
nek I zaufanie do towarzysza

Jącego N.

PaleckJs, marszałek Związku 
Radzieckiego * L 8. Koniew,

Na uroczystości Czący delegacji), przewodni-

Wanda Wasilewska, ambasa­
dor ZSRR w Polsce P. K. 
Ponomarenko.

BOLESŁAW BIERUT NIE ZYJE
Moskwa żegna 

Wielkiego Syna Narodu Polskiego
MOSKWA. Bolesna wiado­

mość o zgonie I Sekretarza 
KC PZPR, towarzysza Bole­
sława Bieruta lotem' błyska­
wicy dotarła do wszystkich 
zakładów pracy w Moskwie, 
do wszystkich urzędów, in­
stytucji, szkół, do prywatnych 
mieszkań moskiewskich. Z 
głośników radiowych popły­
nęły tony muzyki żałobnej. 
Na domach moskiewskich po­
jawiły się spowite kirem 
czerwone' sztandary z godłem 
państwowym ZSRR — .sier­
pem i młotem.

Na długo przed godziną 
15.00 gromadziły się liczne 
rzesze mieszkańców Moskwy 
przed Doniem Związków Za­
wodowych, gdzie w Sali Ko­
lumnowej wystawiona została 
trumna ze zwłokami towa­
rzysza Bolesława Bieruta.

W wielkiej Sali Kolumno­
wej, której białe kolumny 
pokrywają porpura 1 kir, roz­
brzmiewają dźwięki muzyki 
żałobnej. Z osłoniętych krepą 
żyrandoli pada łagodne świa­
tło na spokojną twarz towa-

Co trzy minuty zmieniają się 
warty honorowe przy trumnie. 
Zaciągają je robotnicy radziec­
cy, ministrowie, generałowie, 
oficerowie 1 działacze partyj-

O godz. 15.10 wartę honoro­
wą obejmują członkowie kie­
rownictwa partii 1 rządu ra­
dzieckiego: N. A. Bułganin, 
Ł. M. Kaganowicz, G. M. Ma- 
lenkow. A. I. Mikojan W. M. 
Mołotow, M. G. Pierwuchin, 
M. Z. Saburow, M. A. Suslow, 
K. I. Woroszytow, G. K. Zu­
ków, L. I. Breżniew, D. T. 
Szepiłow, J. A. Furcewa, A. B. 
Aristow, N. I. Bielajew, P. N. 
Pospielow. Wraz z nimi peł­
nią wartę honorową wspólbo- 
jownicy Bolesława Bieruta, 
członkowie Biura Politycznego
KC PZPR Berman i

rzysza Bolesława Bieruta. 
Trumną «powita jest, czerwie­
nią 1 tonie w powodzi wień­
ców.

Jako jedna z pierwszych 
' przybywa; ■ by pożegnać- Bole­

sława Bieruta, młodzież poi? 
ska studiująca na wyższych 
uczelniach stolicy Kraju Rad.

Niekończącym się szeregiem 
przechodzą przez Salę Kolum- 
ńową rzesze mieszkańców 
Moskwy. Robotnicy, pracownl- 

: cy umysłowi, przedstawiciele 
Armii Radzieckiej, studenci, 
uczniowie. Przechodzą obok 
trumny matki z dziećmi. Spoj­
rzenia wszystkich kierują się 
ku trumnie.

U stóp trumny delegacje 
składają wieńce. „Wypróbowa­
nemu przywódcy , Polskiej 
Zjednoczonej PartU Robotni­
czej. wybitnemu bojownikowi 
o nową Polskę, wiernemu 
przyjacielowi Związku . Ra­
dzieckiego, towarzyszowi. Bo­
lesławowi Bierutowi — od Ko­
mitetu Centralnego Komuni­
stycznej Partii Związku Ra­
dzieckiego" — brzmi złoty na-

F. Mazur.
Składa również wieniec naj­

bliższa rodzina towarzysza 
Bieruta. Członkowie rodziny 
pozostają przy trumnie Zmar­
łego.

Godzina 17.30. Do Sali Ko­
lumnowej przybywa delegacja 
Komitetu Centralnego PZPR 
towarzysze J. Berman, J. Cy­
rankiewicz, F. Mazur, E. Ochab, 
A. Zawadzki. Wraz z delegacją 
wchodzą na salę ambasador 
PRL W. Lewikowski i pracow­
nicy ambasady. Delegacja
składa wieniec od Komitetu 
Centralnego Polskiej Zjedno­
czonej Partii Robotniczej. Na 
szarfie widnieje napis: „Komi­
tet Centralny Polskiej Zjedno­
czonej Partii Robotniczej Dro­
giemu Towarzyszowi Tomaszo- 
wi.". Wieniec złożony w imie­
niu Rady Państwa ma na szar­
fie krótki napis: „Pierwszemu 
Prezydentowi Polski Ludo-

Depesza kondolencyjna KC KPZR

pis na szkarłatnej 
ogromnego wieńca.

wstędze 
Złożono

wieńce w imieniu I sekreta­
rza KC KPZR tow. N., S. 
Chruszczowa, Prezydium Ra­
dy Najwyższej ZSRR, Rady 
Ministrów ZSRR, Prezydium 
Rady Najwyższej i Rady Mi­
nistrów ' RFSRR, Komitetu 
Moskiewskiego KPZR, załóg 
stołecznych zakładów przemy­
słowych, placówek dyploma­
tycznych krajów demokracji
ludowej
Dzierżyńskiego.

rodziny Feliksa

Członkowle delegacji KC 
PZPR zaciągają wartę hono­
rową przed trumną. Wraz z 
nimi stają raz jeszcze na war­
cie honorowej kierownicy 
KPZR 1 rządu radzieckiego.

Do późnych godzin wieczor­
nych przechodziły przed tru­
mną setki tysięcy ludzi radzie­
ckich. Dopiero o godzinie 11 w 
nocy zamknięto dostęp do 
Sali Kolumnowej.

Stolica Kraju Rad pogrążo­
na jest w żałobie. Ludzie ra­
dzieccy odczuwają głęboko 
wielką stratę, jaką z powodu 
śmierci towarzysza Bolesława 
Bieruta poniósł cały naród
polski międzynarodowy
ruch robotniczy. W licznych 
wypowiedziach, w niezliczo­
nych listach do ambasady 
PRL w Moskwie ludzie ra­
dzieccy dają wyraz współczu-
cia i braterskiej przyjaźni 
narodu polskiego.

do

Rady Ministrów ZSRR i Prezydium Rady

Najwyższej ZSRR
Do
Komitetu Centralnego Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej
Rady Ministrów Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej
Rady Państwa Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej

Komitet Centralny Polskiej Zjednoczonej 
PartU Robotniczej, Rada Państwa, Rząd Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej z głębokim bólem 
uwiadamiają cały naród — robotników, chło­
pów, inteligencję i młodzież naszego kraju, że 
w dniu 12 marca o godz. IIJO w Moskwie 
smarł po ciężkiej chorobie. I Sekretarz Komitetu 
Centralnego PZPR towarzysz Bolesław Bierut.

Dotkliwa to strata dla polskiej klasy robotni­
czej, której towarzysz Bierut był niezłomnym 
bojownikiem, dla całego ludu pracy, którego był 
wiernym synem, dla narodu, o którego wolność 
i lepszą przyszłość walczył od lat młodzieńczych 
przez całe swe życie.

Młody drukarz ^— stanął w szeregach bojpw- 
ników "sprawy socjalizmu. Hartował się jako 
działacz PPS-Lewłcy w walce z carskimi zabor­
cami, z nlemlecko-austriacklmi okupantami. Od 
pierwszej chwili powstania Komunistycznej 
PartU Polsid staje pod jej sztandarem. W latach 
międzywojennych nie złamany prześladowaniem 
1 wielokrotnym więzieniem, z zapałem I odda­
niem organizuje robotników i chłopów pracują- 
eych, Inteligencję I młodzież do walki z rząda­
mi kapitalistów 1 obszarników o chleb I pracę, 
o swobody demokratyczne, o pokój i władzę 
ludu. Jako działacz międzynarodowego ruchu 
robotniczego uczestniczy w walkach rewolucyj­
nych bratnich partii.

W dni najcięższych zmagań naszego narodu 
s hitlerowskim okupantem Imię towarzysza 
Bieruta-,.Tomasza" nierozerwalnie wląże się

z bohaterskimi dziejami Polskiej Ptrtil Robot­
niczej, której byt jednym z współtwórców. 
Towarzysz Tomasz jest organizatorem 1 prze­
wodniczącym Krajowej Rady Narodowej — 
pierwszego demokratycznego przedstawicielstwa 
ludu polskiego, walczącego o wyzwolenie naro­
dowe 1 społeczne.

Lata Polski Ludowej splatają się nierozerwal­
nie z pracą towarzysza Bieruta — Prezydenta. — 
Prezesa Rady Ministrów — Przewodniczącego 
Ogólnopolskiego Komitetu Frontu Narodowe­
go — I Sekretarza KC PZPR. Towarzysz Bierut 
zapisał się w pamięci narodu Jako niezłomny 
bojownik o umocnienie władzy ludowej, o gra­
nice Polski na Odrze i Nysie, o zjednoczenie ruchu 
robotniczego na gruncie marksizitnu-łenlnizmn. 
o odbudowę kraju, o rozwój gospodarki 1 kul­
tury naszej ojczyzny, o umocnienie pozycji Pol­
ski w świecie, o socjalizm.

Gorący patriota — był szermierzem bratonkMJ 
przyjaźni Polski Ludowej ze Związkiem Radzie­
ckim, z wszystkimi krajami socjalistycznymi, 
szermierzem międzynarodowej solidarności ludżl 
pracy, żarliwym bojownikiem o pokój I przyjaźń 
między narodami.

Klasa robotnicza, cały naród znały Go jako 
czołowego działacza Partii — przewodniczki ieh 
trudu i walki. Partia, której służył do ostat­
niego tchnienia — jako nieugiętego żołnierza 
komunizmu.

Cześć Jego pamięci!

Cała Polska w żałobie

Drodzy Przyjaciele! Komitet Centralny Komunistycznej Partii Związku Ra­
dzieckiego, Rada Ministrów ZSRR i Prezydium Rady Najwyższej ZSRR wyra­
żają głębokie współczucie Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej, Rządowi 
i Narodowi polskiemu w związku ze zgonem I Sekretarza KC PZPR towarzysza 
Bolesława Bieruta — Wielkiego Syna Narodu Polskiego, wybitnego działacza 
międzynarodowego ruchu komunistycznego I robotniczego.

Śmierć Bolesława Bieruta, to dotkliwa strata dla narodu polskiego, dla na­
rodów Związku Radzieckiego, dla wielkiej wspólnoty krajów socjalistycznych, 
dla mas pracujących całego świata, W osobie towarzysza Bieruta Polska Zjed­
noczona Partia Robotnicza 1 cały naród polski straciły swego wypróbowanego 
przywódcę politycznego i organizatora walki o budowę socjalizmu.

Piękne życie i chlubna działalność Bolesława Bieruta będą porywającym 
przykładem w walce o triumf idei komunizmu, którym towarzysz Bierut poświę­
ci! wszystkie swe siły.

KOMITET CENTRALNY

Uderzyła zim .w oczy, ezerń 
gazet Przyniosły nam wiado­
mość o śmierci naszego serde­
cznego przyjaciela, wypróbo­
wanego w trudach żyda i walk 
klasowych — towarzysza Bole­
sława Bieruta.

Społeczeństwo polskie z głę-" 
bokim bólem przyjęło wieść 
o zgonie i Sekretarza KC 
PZPR — Bolesława Bieruta. 
W miastach, w wielu osadach 
1 gromadach widnieją przepa­
sane kirem flagi narodowe. W 
halach fabrycznych, świetli­
cach 1 urzędach, w witrynach 
sklepów — spowite krepą por-

trety Bolesława Bieruta, 
licznych zakładach pracy.

W

KOMUNISTYCZNEJ 
RADA MINISTRÓW 
PREZYDIUM RADY

PARTII ZWIĄZKU RADZIECKIEGO 
ZSRR 
NAJWYŻSZEJ ZSRR

wiciu gromadach i spółdziel­
niach produkcyjnych, w jed­
nostkach wojskowych, na 
wyższych uczelniach i w szko­
łach odbyły się krótkie zebra­
nia, na których uczczono pa­
mięć niezłomnego rewolucjoni­
sty, wiernego syna narodu.

UCHWAŁA

Oświadczenie lekarskie 
o chorobie i przyczynie zgonu 
towarzysza Bolesława Bieruta 
wydane po badaniu sekcyjnym

Towarzysz Bolesław Bierut zachorował w końcu lutego br.
na grypę i zapalenie płuc.

W nocy z 11 na 12 marca. wystąpił ciężki napad ostrej nie­
domogi sercowo-naczyńlówej z zaburzeniami krążenia wień­
cowego (zawał serca). il2 marćp ó, godz. 23.35 (czasu moskiew­
skiego) nastąpił zgoń wskutek źatrzjńnania serca, wywołane­
go, jak wykazało badanie sekcyjne, przez narastający zakrzep 
tętnicy płucnej, 

Prof. W. WASILIENKO

Komitetu Centralnego 
PZPR, Rady Państwa 

i Rządu PRL 
o ogłoszeniu 

żałoby narodowej 
w związku ze śmiercią 
tow. Bolesława Bieruta

KOMUNIKAT
Komitetu Centralnego PZPR 
Rady Państwa i Rządu PRŁ

Komitet Centralny Polskiej Zjed­
noczonej PartU Robotniczej, Rada 
Państwa i Rząd Polskiej Rzeczypo­
spolitej Ludowej postanowiły:

Dla zorganizowania pogrzebu 
I - Sekretarza Komitetu Centralnego 
Polskiej Zjednoczonej PartU Robot­
niczej Bolesława Bieruta utworzyć 
komisję w składzie tow. tow. Zenon
Nowak

członek korespondent
Akademii Nauk Medycznych ZSRR

Prot. M. FEJGIN — naczelny internista Lecznicy Min. 
Zdrowia PRL

Prof. A. STRUKOW — członek korespondent Akade­
mii .Nauk Medycznych ZSRR

Kandydat Nauk Medycznych N. WOSTANOWA
Prof. A. MARKÓW — Szef IV Zarządu Min. Zdro­

wia ZSRR.

Z powodu śmierci towarzysza 
Bolesława Bieruta Komitet Cen­
tralny Polskiej Zjednoczonej Par­
tii Robotniczej, Rada Państwa i 
Rząd Polskiej Rzeczypospolitej Lu­
dowej postanawiają ogłosić w ca­
łym kraju dni żałoby — 13, 14, 
15 i 16 marca 1956 r.

Albrecht,
(przewodnlczący), Jerzy 

Wacław BardkowskL
Helena Jaworska, Franciszek Jóź-
wiak-Wltold, Aleksander Juszkie- 
wicz, Wiktor Kloslewlcz, Jerzy Mo­
rawski, Alicja Musiałowa, Roman 
Zambrowski.

Był nMzym przyjacielem. 
Pamiętamy Jego codzienną' tro­
skę o nas młodych, ojcowskie 
ciepło z jakim odnosił się do 
naszyeh smutków, trosk, rado- 
śeL Jego przyjazne rady, Jego 
mocną wiarę w siły naszej mło­
dości.

Był dla nas uosobieniem — 
i takim już pozostanie w naszej 
pamięci — żarliwego oddania 
sprawie Narodu, Ideom klasy 
robotniczej i jej Partii. Spra­
wom tym i ideom poświęcił bez

reszty całe swoje życie, potrafi! 
utożsamić je z własnymi myś­
lami I marzeniami. Od naj­
wcześniejszych lat, od chwili 
przystąpienia do ruchu rewolu­
cyjnego, przez całą swoją mło­
dość, przez całe życie aż do 
ostatnich dni walczył — jak 
żołnierz Partii, jak komunista. 
Był dla nas uosobieniem — i 
takim już pozostanie w naszej 
pamięci — woli i umiejętności 
wcielania w czyn naszych pra­
gnień i dążeń. Te cechy komu­
nisty w połączeniu z Jego mą­
drością i wrażliwością uczyni­
ły Go przywódcą Partii i Na­
rodu, zjednywały Mu nasza 
przywiązanie, szacunek, zaufa­
nie.

nas
dniach bólu i żałoby stajemy 
bliżej Partii, ciaśniej zwieta- 
my szeregi. Chcemy stać się 
godnymi tego pięknego miana, 
którym On nas zaszczycił, mia­
na najbliższego towarzysza wal­
ki naszej Partii. Będziemy w 
dalszym ciągu wra:s z Partią 
pomnażać siły naszego kraju.

Pamięć o towarzyszu Bieru­
nie pozostanie z nami na dal­
szą drogę, na dalszą walkę.

Wierni Partii, spełnimy Jej 
nakazy, podejmlemy każdy 
trud, każde zadanie.

Radziecka delegacja rządowa na uroczystości pogrzebowe
I sekretarza KC PZPR towarzysza Bolesława Bieruta

PZPR towarzysza Bolesława 
Bieruta uda je się do Warsza­
wy radziecka delegacja rządo­
wa w składzie: członek Pre­
zydium Rady Najwyższej 
ZSRR, I sekretarz KC KPZR 
N. S. Chruszczów (przewodni-

czący Rady Ministrów RFSRR 
M. A. Jasnow, przewodniczący 
Rady Ministrów USRR N. T. 
Kaiczenko, przewodniczący 
Prezydium Rady Najwyższej 
BSRR W. I. Kozłow, przewod­
niczący prezydium Rady Naj­
wyższej Litewskiej SRB J. L



Sir. 2 PRZEGLĄD SPÓR TO WY Nr 32

Ee pożegnanie

Gwanfia W-wa
wygrała w Sofii 3:1

SOFIA, 12.3 (teł. wł.). Ostatni 
mecz stołecznej Gwardii na tere­
nie Bułgarii, rozegrany w ponle-
działek Sofii miejscowym
Spartakiem, zakończył się po ład­
nej grze, zasłużonym zwycię­
stwem zespołu warszawskiego 3:1 
(1:1). Spotkanie stało na dobrym 
poziomie, szczególnie w drugich 
45 minutach gry.

Rozmawiamy z trenerem Kozdruniem

Skoki w Kulm
zahartowały nerwy

Tajnera i Huczka

Mjr Janos Kevey (2)

MOJE POSTULATY

MJ A międzynarodowym konkur-1 du, aby uzyskać odpowiednią dłu- 
sie skoków w Kulm. nasi I gość i lekkie, bezpieczne lądowanie 

skoczkowie po raz pierwszy mieli ' na bardzo stromym zeskoku „ma* 
okazje do startu na skoczni „me* j niuta“ (Krokiew ma pochylenie 

i---------------------------------------------------st & skocznia w Kulm 41st,).
Tajner za mało wychylał się w 

"drugiej fazie do przodu i dlatego 
miał , skoki -krótkie, choć ładne. '

Naturalnie wchodzi tu też w grę 
opanowanie obawy przed bardzo 
długim lotem, w granicach 100 m.

Prowadzenie dla Gwardii, zdobył ^uci,£J“• .bardzo .poważny
i*.- egzamin dla naszycn zawodników, 

Hachorek w 11 mm. z rzutu kar- enclelibyśmy więc dowiedzieć się 
-od trenera Kozdrunia,, jakie od- 
nleślt wrażenia i korzyści z pod-

nego za rękę obrońcy Spartaka. 
Gwardia nadal przeważała ‘‘nż- po 
raz niepokojąc bramkarza miej­
scowych strzałami, które jednak 
tóe były and precyzyjne, ani moc­
ne. Huraganowy zryw gospodarzy 
przyniósł im w 36 min. wyrówna­
nie ze strzału lewego pomocnika. 
Mimo obustronnych jtiż ataków, 
wynik 1:1 utrzymał się do przer­
wy.

Po zmianie stron inicjatywę 
znów przejęta Gwardia, grając z

nlebnych lotów w Kulm. Ponieważ 
nasza mała ekipa w drodze po­
wrotnej nie zatrzyma się w War­
szawie, lecz Jedzie Bezpośrednio 
do Zakopanego na Memarlai, wo­
bec tego nasz krótki wywiad z 
trenerem Kozdruniem przeprowa-

Trzeba dodać, że organizatorzy 
maksymalnie zabezpieczyli warunki

w zakresie treningu szermierz
Proponowany harmonogram przygotowań przedolimpijskich

każdą chwilą lepiej. 56 mi-
nude doórodkowanle Rusaka prze­
jął na gtowę Lewandowski 1 pił­
ka wylądowała nieuchronnie w 
siatce. Autorem ostatniej bramki 
był znów Lewandowski. Po akcji 
całego ataku silny strzał Ba- 
eZkiewlata trafił w słupek, a nad­
biegający Lewandowski strzelił w 
samo okienko.

dziliśmy 
Austrii.

telefonicznie jeszcze w

dla zawodników, starannie przy«zo- 
towując skocznie. M. In. stale mie- D 
rzono szybkość ..wiatru, puszczając f. 
zawodników tylko przy szybkości

। O zwycięstwie młodzieżowej re­
prezentacji Polski nad Węgra-

•— Jak czuli się nasi 
na skoczni „mamuciej41? 
trenera, Kozdrunia.

— Dobrze że chociaż

zawodnicy 
— pytamy

szych skoczków przebyło
chrzest"

dwóch na-
mów! trener

ten 
Koz-

druń. Była to poważna I niełatwa 
próba Najtrudniejsze elementy w | 
czasie lotów „mamucich" to prze­
de wszystkim uchwycenie przy 
bardzo dużej szybkości najazdu, 
wynoszącej na pyogu. 29 m/sek. 
momentu wybicia się. Tajner na-’ 
przykład początkowo twierdził, że 
właściwie nie zdaje sobie sprawy, 
kiedy odbija sie od progu. Bar­
dzo ważna też jest druga faza lo­
tu, w której skoczek musi się 
wybitnie silnie wychylić do przo-

do 3 m/sek. Prócz tego od progu 
do 100 m były umieszczone na 
tyczkach specjalne baloniki wska­
zujące na silę wiatru w okolicy 
lądowania

— Reasumując więc, co sko­
rzystali Tajner I Huczek po starcie 
w Kulm?

— Tajner skakał w sumie 8 ra­
zy, a Huczek — 4. Choć to jest 
niewiele, ale Jednak niewątpliwie 
obaj dużo skorzystali. Przełamali 
częściowo obawę przed długimi 
lotami, przekonali sie/że zawodnik 
nie może skakać z rezerwą. bo 
przez to na mamuciej" skoczni 
traci na długości nie 2 — 3 metry,
ale 20 30 metrów. Oswojenie

mi w 1953 t. w Budapeszcie ostrze, 
gałem wielokrotnie polskie władze 
sportowe przed niebezpieczeństwem 
zaistoju w rozwoju polskiej szer-
młerkl. Jut dawno rozpoczął się

Zacięte walki w półfinałach
szachowych mistrzostw Polski

Dnia 7 marca br. zakończono zo­
stały 4 półfinały indywidualnych 
szachowych mistrzostw Polski, W 
rozgrywkach wzięło udział 64 na­
szych najlepszych szachistów (po 
16 w grupie) z wyjątkiem dopusz­
czonych Imiennie do finału: Grom­
ka, Dworzyńsklego i Śliwy.

Walki półfinałowe są rok rocznie 
niezwykle zacięte, nerwowe 1 przy­
noszą wiele niespodzianek. Tradycji 
stało się zadość 1 tym razem. Od­
padli znani mistrzowie, jak: Makar­
czyk, Gadaliński, Branicki, Gawli­
kowski, Błaszczak, Solecki i Borow­
ski. Zadebiutują natomiast w fina­
le: Kamkowski, Stefański 1 Szpo- 
tański.

O zaciętości półfinałów świadczy 
fakt, że w trzech grupach wobec 
dzielenia czwartego miejsca przez 
kilku zawodników o wejściu do fi­
nału decydował system wartościowa­
nia punktów Bergera, który pre­
miuje zwycięstwa odniesione nad 
czołówką turnieju.

W poszczególnych grupach padły 
następujące wyniki:

Kolarze
tresują w Rumunii

ORADSA, 134 (teł. wł.). W po­
niedziałek nasi kolarze trenujący 
w Oradea wspólnie z Rumunami 
i zawodnikami NRD zakończyli I 
fazę przygotowań. Dotychczas prze­
jechali oni 969 km, wprhwdzie po 
terenie płaskim, ale w trudnych 
warunkach atmosferycznych, przy 
niskiej temperaturze i oblodzo­
nych szosach. Poza niezbyt przy­
chylną pogodą warunki, w Oradea 
nasi kolarze mieli dobre, wygod­
ne zakwaterowanie, na miejscu sa­
lę gimnastyczną itd. W planaćh 
zajęć terenowych stosowano indy­
widualizację — słabsza kondycyj­
nie grupa kolarzy, która trenowa­
ła w kraju miała zaordynowany 
silniejszy trening i więcej kilome­
trów do przejechania. Natomiast 
dla lepszych kondycyjnie kolarzy 
z grupy ,,egipskiej", przewidziane 
było mniejsze nasilenie treningów.

Od 14 bm. ekipa naszych kolarzy 
przenosi się do położonego w gór­
skiej okolicy miasta Cluj, gdzie 
można będzie realizować plan pra­
cy w zakresie specjalizacji w jeż- 
dzle górskiej. Razem z naszymi 
zawodnikami wyjeżdżają również 
do Cluj Rumuni i zawodnicy NRD. 
Ze znanych kolarzy trenują wspól­
nie 7. naszymi. Rumuni — Sandru, 
Dumistrescu. Moiceanu oraz kola­
rze NRD: Schur, Melśter 1 Zabel.

W najbliższą niedzielę przewi­
dziany jest pierwszy wyścig kon­
trolny, który zostanie przeprowa­
dzony w okolicy Cluj na dystansie 
60—90 km. Odbędzie się on w kon­
kurencji międzynarodowej — na 
starcie staną obok polaków Rumu­
ni i kolarze NRD. W czasie poby­
tu naszej ekipy w Rumunii zapla­
nowane jest jeszcze 4 dalsze wy­
ścigi kontrolne.

Wl. wandor

Szklarska Poręba: 1. 8zpotańaki 
(Polonia W-wa) — 10 pkt 2—3. Bal­
carek (Start Stallnogród) 1 Dziędo- 
łowskl (AZS Gliwlće) — po 9,5 pkt. 

4—7. Stefański (Warta Poznań), Lit- 
manowicz (DWP W-wa). Borchardt 
(Kolejarz Toruń) i Prochownik (Stal 
Świdnica) — po 9 pkt, 8—10. Bo­
rowski (Polania W-wa), Kwapisz i 
Makarczyk (obaj Start Łódź) — po 
8,5 pkt, 11—12. Gadaliński (ŁKS) i 
Dreszer (Budowlani Gd.) — po 7 pkt, 
13—14. Fluder (Sparta Legnica) i 
Krystowski (Kolejarz Kr.) — po 5,5 
pkt, 15. Zdrojewski (Start Szczecin) 
— 4,5 pkt, 16. Goldberg (Kolejarz 
Gorzów) — 0 pkt.

Do finału zakwalifikowali się: 
Szpotański, Balcarek. Dzięciołowski 
i Stefański.

Koszalin: 1. Grąbozewski (Polonia 
W-wa) — 11,5 pkt, 2. Łuczynowicz 
(Start Szczecin) — 10,5, 3—5. Karn- 
kowfiki (ŁKS), Stokłosa (Sparta Kr.) 
i Doda (Zryw Pozn.) — po 10 pkt, 
6. Borkowski (Kolejarz Olsztyn) — 
9,5 pkt, 7—9. Knapczyk (Sparta Kr.), 
Fronczyk (Start (St-gród) i Solecki 
(AZS W-wa) — po 9 pkt, 10. Szpa- 
kowski (Stal Grodzisk) — 7 pkt, 11. 
Monasterski (Sparta Legnica) — 6 
pkt, 12. Wlsmont (Kol. Słupsk) — 
5 pkt, 13. Jagodziński (Kol. Bdg.) — 
3,5 pkt, 14. Andruszkiewicz (Bud. 
Gdańsk) — 3 pkt, 15. Wierzejewskl 
(Sparta Pozn.) — 2,5 pkt. 16. Ow­
czarek (Concordia Piotrków) — 1,5 
pkt, ’

Do finału weszli: Grąbczewski, Łu­
czynowicz, Kamkowski 1 Stokłosa.

Kielce: 1—3. Sowiński (AZS Gli­
wice), Witkowski (DWP W-wa) i 
Gniot (Start Szczecin) — po 10 pkt, 
4—6. Ziembiński (Flota Gdynia), 
Branicki (DWP W-wa) 1 Galewicz 
(AZS Kr.) — po 9 pkt, 7—9. Bień­
kowski (Stal Grodziak), Gawlikow­
ski (Polonia W-wa), Fiała (Start 
Kluczbork) — po 8 pkt, 10. Chrza­
nowski (AZS Wrocław) — 7.5 pkt, 
11—12. Nahlik (AZS Kraków). Bal- 
cerowski (ŁKS) — po 7 pkt, 13. No­
wak (Stal Rzeszów) — 6 pkt. 14. 
Kieres (Sparta Kielce) — 5 pkt, 16. 
Defeciński (Stal Kielce) — 3,5 pkt. 
16. Marciniak (Stal Świdnik) — 3 
pkt.

Do finału zakwalifikowali się: 
Sowiński, Witkowski, Gniot i Ziem­
biński.

W turnieju tym przez 2/3 dystan­
su prowadzili Gawlikowski i Gale­
wic®, którzy jednak zawiedli zde­
cydowanie na finiszu. O zakwalifi­
kowaniu się Ziembińskiego zadecy­
dowało jego zwycięstwo odniesione 
w ostatniej rundzie nad Branicklm.

Poznań: 1—2. Pytlakowski (DWP 
W-wa) 1 Szukszta (Polonia W-wa)—

się ze skocznią „mamucią" ma du­
że znaczenie, szczególnie dla tak 
mało odpornego zawodnika jakim 
Jest Tajner. Po Kulm skocznia na 
Krokwi nie zrobi Już na nim du­
żego wrażenia. Dwaj zawodnicy 
czechosłowaccy Waszut i Jebavy, 
którzy trenowali w Kulm przez 
cały tydzień, osiągnęli w konkursie 
12 i 14 miejsce. .

— Chelellbyśmy teł wiedzieć 
jak wypadli inni zawodnicy startu­
jący w międzynarodowym konkur­
sie?

— Najbardziej podobali mi Mę 
skoczkowie Norwegii, którzy w 
pierwszej dziesiątce zajęli miejsca 
3, 4, 6 i 8. — mówi trener Koz- 
druń. Najpiękniejszy skok w kon­
kursie, zupełnie bezbłędny — skok 
fantazję oddał Norweg Woldseth 
(114 m). W sposobie skakania Nor­
wegów widać wyraźnie przestawie­
nia się na styl Jaki reprezentowali 
na Olimpiadzie Finowie. Wśród 
skoczków NRD Lesser doszedł do 
bardzo wysokiej forrńy natomiast 
u Glassa widoczny jest spadek. 
Ładnie skakali Finowie oraz bardzo 
śmiało otrzaskani z „mamucią" 
skocznią — Austriacy. W czasie 
konkursu nie obyło sie bez kilku 
upadków, którym ulegli m In. — 
Glass (NRD), Kleisl (NRF) oraz 
Szwajcarzy — Schneider, Perret 
i Hans Descher. brat olimpijczyka.

Ciekawie przeprowadzono oc£nę 
skoków w konkursie w Kulńi: Od- 
bywała się ona metodą szwajcar­
skiego Inżyniera Striumana. Ta 
nowa metoda „S“* oficjalnie wpro­
wadzona przez Międzynarodową 
Federację Narciarską, polega na 
pomiarze specjalnym aparatem 
szybkości osiąganej przez zawod­
nika w momencie wybicia się z 
progu oraz uzyskanej długość’ 
skoku, a następnie na przeliczeniu 
tego na punkty według specjalnej 
tabeli. Niewątpliwie metoda „S" w 
newnym stopniu faworyzuje dłu­
gość w ocenie skoku, FIS -zaleciła 
lednocześnie wprowadzenie dla 
kontroli oceny 5 sędziów orzeka­
jących styl, ;

Dziękując za Informacje, kończy­
my naszą rozmowę z trenerem 
Kozdruniem, żegnając się — do 
zobaczenia na Memoriale w Zako­
panem.

Rozmawiała Z. Meduśka

Kudlacik skazany 
na 12 miesięcy
więzienia

po 10,5 pkt, Plater (Start
W-wa) i Sojka (Start St-gród)
po 9,5 pkt, 
Wrocław).

5—1. Błaszczak (AZS
Sydor (AZS

Drozd (DWP W-wa)
W-wa) i 

po 9 pkt,
8. Gąslorowskl (Sparta Kr.) — 8,5, 
9. Kwilecki (Zryw Pozn.) — 8 1Ó. 
Przymusiński (Bud. Kołobrzeg) — 
7,5. 11. Domański (AZS Gliwice) — 
7, 12—13. Szczepaniec (Bud. Gdańsk) 
i Weseli (Sparta Kr.) — po 5, 14—15. 
Stylo (Start Szczecin), Jacewicz 
(Bud. Białystok) — po 4,5, 16. Toma- 
szewicz (Start Radom) — 3,5.

Do finału weszli: Pytlakowskl, 
Szukszta, Plater i Sojka.

Notatnik zapaśnika
Sekcja Zapasów GKKF otrzyma-1 kazując bardzo dobre przygotowa­

ła w tych dniach potwierdzenie nie techniczne. Podobną imprezę 
przyjazdu reprezentacji Egiptu, organizuje w najbliższym czasie Po-

Program pobytu przewiduje na znań. 
dzień 25 bm. mecz międzypaństwo- ★

KRAKÓW 13.3 (teł. wł.) Głoś­
na przed rokiem w , Krakowie 
„sprawa" boksera ZS Gwardii 
Leszka Kudlacika, który w sta­
nie nietrzeźwym pobił funkcjo­
nariusza MO w nocnym loka­
lu „Cyganeria" w Krakowie do­
czekała się epilogu sądowego. 
W dniu 12 bm w Sądzie Powia­
towym dla miasta Krakowa 
odbyła się przeciw Kudłaciko- 
wi rozprawa, w czasie której 
wszyscy bez wyjątku, świadko­
wie potwierdzili winę oskarżo­
nego, a sąd uznając bezsporną 
winę Kudłaćlka wymierzył mu 
łączną karę 12 miesięcy więzie­
nia.

W uzasadnieniu wyroku pod­
kreślono ze szczególnym naci­
skiem, że umiejętności nabyte 
w sporcie wykorzystał Kudla­
cik do niegodnych sportowca i 
obywatela czynów chuligań­
skich.

szturm młodych zachęconych suk­
cesami D‘Orloll, Guyriczy, Pawłow- 
sklćgo 1 Zabłockiego. Początkowo 
Polacy mieli znaczny ,,handicap" 
w tym wyścigu młodzieży, ale u- 
trzymanie 1 spotęgowanie jego za- 
leżało wyłącznie od pracy, od rze­
telnego treningu.

Za przykład mogą służyć Węgrzy: 
po porażce z polską zabrali się 
energicznie do treningu młodych
zawodników 1 jut w dwa lato 
niej zdobyli dwa rewelacyjne 
strzóstwa świata (Guyricza 1 
mólkl).

Jak trenują mtodeł Wągrzył
Guyrieza

póż- 
mi- 
Dd-

ylll&p trenują eo-

wy POLSKA — EGIPT w stalino- 
grodzie, następnie 28 bm. we Wro­
cławiu POLSKA B — EGIPT 1 2 
kwietnia w stolicy mecz WARSZA­
WA — KAIR. Wszystkie trzy spot­
kania odbędą się w stylu klasycz­
nym. Bezpośrednio z Warszawy dru­
żyna Egiptu wyjedzie na tournće do 
Bułgarii.

Reprezentacje polskie na te mecze 
ustalone będą na podstawie formy 
zawodników wykazanej na przygo­
towaniach we Wrocławiu w ośrod­
ku WOSS. Oto kandydaci do re­
prezentacji:

musza — Dąbrowski, Malik, Klein; 
kogucia — Sznajder, Trojanów - 

’ eki, Swiętulski:
piórkowa — Tobola, Drąg. Kazor: 
lekka — Gondzik. Żuławnik, Ku-

Sekcja zapasów postanowiła sko­
rzystać z propozycji Federacji duń­
skiej 1 sfinalizować w llpcu spot­
kanie młodzików Polski 1 Danii.

Do mistrzostw Polski seniorów w 
Poznaniu jako pierwszy zgłosił się 
Koszalin, nie posiadający do nie­
dawna ant Jednej sekcji zapaśni­
czej. W reprezentacji tego woje - 
wództwa wystąpi m. In. b. członek 
kadry narodowej — Sadowski.

Nowi
czyńaki;

pólśrednla — Frank, 
Brodziszewski:

Zywczyk,

średnia — Majewlcz, Zb. Szajew-
Ekj. Borecki; 

półciężka — Rawski, 
ciężka — Kasperczyk, 
Sędziów neutralnych 

Egiptem postanowiono 
NRD i Szwecji.

Mocny, 
Sosnowski, 
spotkań I 
zaprosić z

W ostatnich dniach Sekcja Zapa­
sów otrzymała zawiadomienie, że 
tegoroczne mistrzostwa zapaśnicze 
Europy odbędą się w dniach 25 ma­
ja — 2 czerwca w Istambule. Pierw­
sze trzy dni przewidują walki w 
stylu wolnym, a następnie po dniu 
przerwy, 3 dni spotkań w zapasach 
klasycznych.

mistrzowie
sportu

rodowych. Maksymalna dawka tre- 
ndngówa powinna trwać 2—3 dni i 
nie może przekraczać w tym okre­
sie 6 godzin dziennie. W okresie 
zawodów przewidziane Jest ok. 4 
godziny dziennej pracy, przerywa­
nej zresztą podróżami, odpoczyn­
kiem przed 1 po zawodach itp.

Dopiero w llpcu będzie można 
t zaaplikować naszym reprezentan­
tom solidną dawkę treningu, który 
w okresie szczytu trwającego dwa 
tygodnie, osiągnąć ma 9 godzin 
dziennie, a to w następujący spo­
sób: s godzina treningu porannego 
(refleksy), 4 godziny treningu 
przed i 4 po południu.

Programowo okres ten przezsm- 
czony będzie na usunięcie błędów

dziennie 6 godzńn. Mocny trening 
jest podstawą sukcesów Węgrów 
we wszystkich sportach. Np. za­
wodnicy nowoczesnego pięcioboju 
trenują 10 godzin dziennie, pływa­
cy 8 godzin. Niestety, przeszkody 
obiektywne 1 opór niektórych dzia­
łaczy I władz sportowych, powie­
działbym nawet „bierny opór", u- 
nlemożliwlt rai przeprowadzenie 
Intensywnego treningu z czołówką 
naszej młodzieży.

Zbyt wielu Jeszcze działaczy, tre. 
nerów, a nawet zawodników wie­
rzy w przedhistoryczną teorię, któ­
ra powiada, że zawodnik powinien 
mieć zawarć tzw. „głód klingi". O- 
czywiście, ażeby mieć „głód klin­
gi", trzeba mało trenować. Przy­
znają, te rawodnlk, który mało 
trenuje, rńś ochotę do wałki, do­
bre samopoczucie, a ezęsto nawet 
dobrą kondycję, sie przecież nie 
może on robić postępów.

Doskonalenie skomplikowanej
technikl szermierczej i utrwalanie 
nawyków ruchowych wymaga wie­
le pracy I codziennego wysiłku. Za 
przykład może służyć historia wło­
skiej pitki nożnej, która po 30 la­
tach hegemonii w Europie straciła 
znacznie te swej świetności właśnie 
wskutek teorii, że zawodnik musi 
mieć przed meezem „głód piłki". 
Włosi grali mecze co tydzień, ale 
w międzyczasie większość ćwiczeń 
z piłką zastąpili sportami uzupeł­
niającymi. Rezultat: poprawili kon- 
dyćję ale obniżyli umiejętności.

Niektórzy polscy działacze spor­
towi 1 trenerzy ćhcleliby widzieć
w programie treningu
tów uzupełniających, 
nóg» odpoczynku i ...

dużo spor- 
dużo aktyw-

.. dużo nowych
akcji. Tzn. małó treningu, a dużo 
akcji. Nie trzeba być fachowcem, 
żeby zauważyć brak logiki w tym 
rótumowandu. Niektórzy trenerzy 
głoszą ponadto konieczność powro­
tu do akcli statycznych, albowiem 
trening dynamiczny jest według 
nich rzekomo zbyt męczący i nie 
może być długo prowadzony, Zwo­
lenników tej „teorii" odsyłam do 
najnowszych badań elektroeneefa- 
lograflcznyeh, które ńdowodnlą im, 
te ruchy dynamiczne są tylko po­
zornie bardziej męczące niż sta­
tyczne, a w rzeczywistości jest od­
wrotnie.

Obecnie jest już zbyt późno na 
rozpoczęcie intensywnego treningu, 
spóźniliśmy się o rok. Musimy u- 
miejętnym dozowaniem napięcia 
pracy zapewnić naszym reprezen­
tantom dobrą formę na koniec li­
stopada. Musimy uwzględnić dłu­
gą podróż, aklimatyzację, odpo­
czynki.

Harmonogram natężenia treningu 
przedolimpijskiego przedstawiam na 
rysunku. Pierwsze natężenie tre­
ningów następuje w lutym 1 po­
przedza serię zawodów międzyna-

K

zauważenych podczas zawodów 
międzynarodowych. Potem Unia 
natężenia treningu spada i zwyżku­
je dopiero w okresie bezpcśretkde- 
®o przygotowania do Igrzysk w 
Melbourne.

Okresy słabego treningp powin­
ny być uzupełniane uprawianiem 
sportów uzupełniających. Tylko w 
okresie maksymalnego natężenia 
treningów sporty uzupełniające nie 
są przewidziane, zastąpią je jedy­
nie ćwiczenia wyrównawcze lewej 
ręki t lekkie spacery dla wentyla­
cji płuc 1 uspokojenia organizmu. 
PRZYJMUMY następujące eona- 

crenia przerabianego materia­

2. trening systemu ofensywnego, 
3. trening systemu defensywnego, 
4. eliminowanie błędów dostrze­

żonych w czasie zawodów (szczegó­
łowo błędy zostały ©zmazane w 
pierwszej - części mojej pracy cyfra 
mi rzymskimi Ód’ I do VI), ozna­
czając następnie główne cykle tre­
ningowe symbolami — a, b, c 
(patrz rysunek i) możemy tik oto 
ustalić rodzaj przerabianego matę-
rialu poszczególnych okresach

Ł trening dynamicznej *ney nóg,

o z tenn tę

treningowych:,

vytres ,/óśe/ sportów uzipefaiopętycA

Melbourne ogarnia
przedolimpijska gorączka

(Melbourne w marcu)

A2DY tydzień, przybliżający
nas do terminu Igrzysk Ollm-

pljsklch podnosi temperaturę przy­
gotowań, zataczających coraz szer­
sze kręgi, wciągających coraz licz­
niejsze rzesze zainteresowanych.

W ostatnich dniach lutego odbyła 
się w nowym, specjalnie na ten 
cel urządzonym lokalu wydziału 
propagandowego Olimpiady 1956 r„ 
pierwsza oficjalna konferencja pra­
sowa. Sprawozdanie ze swej dzia­
łalności składał przedstawicielom 
prasy i radia komitet zakwaterowa­
nia i zaopatrzenia wioski olimpij­
skiej Heidelberg.

Na konferencji dowiedzieliśmy
się, że meble, urządzenia kuchen­
ne 1 inne niezbędne dla wyposa­
żania domków sportowych przed­
mioty kosztowały prawie 1 milion 
funtów.

Menu, opracowywane zgodnie z 
przepisami I zwyczajami kulinar­
nymi poszczególnych krajów umoż­
liwi każdemu sportowcowi spoży­
wanie posiłków, do których jest 
przyzwyczajony u siebie w domu. 
W restauracjach, w których będą 
się stołować sportowcy, Polacy bę­
dą mogli zamawiać takie np. dania, |

Jak schab k kapustą, pierożki, gó- 
łąbki, kapuśniak po polsku itp.

Kampanię olimpijską prowadzi 
się również poza Melbourne, w in­
nych stanach australijskich. Komi­
tet organizacyjny zaprosił do Mel­
bourne dziennikarzy z całego kra­
ju, ażeby zapoznać Ich ze stanem 
prac przy budowie urządzeń olim­
pijskich. Są one zresztą jut bardzo 
zaawansowane. Główna trybuna w 
Olympie Park jest już na ukoń­
czeniu. Wioska olimpijska w Hei­
delbergu liczy już 25 zupełnie go­
towych domków. Przystąpiono 
również do budowania przy wios­
ce olimpijskiej specjalnej trenin­
gowej bieżni lekkoatletycznej, o 
którą trzeba byló tak długo wal­
czyć. Larum podniesione z powo­
du braku bieżni treningowej przez 
prasę krajową i zagraniczną przy­
czyniło się w niemałym stopniu do 
usunięcia tego wielkiego niedociąg­
nięcia.

Gorączka przedolimpijska wyzwa­
la także niektóre żywioły spekula­
cyjne. Właściciele hotelów w Mel­
bourne, chcąc wykorzystać Jak naj­
lepiej oczekujące Ich „złote runo" 
wyśrubowali na okres Igrzysk ceny 
pokojów w sposób tak horeńdałny, |

*• wywoła to na pewno niemiły 
zjfrtyt za granleą. Wobee tego, że 
Iitnlejąea podczas wójńy w stanie 
Vlktorla kontrola een została lut 
dawno żnleslona, Komitet Organi­
zacyjny Igrzysk nosi alg sam z za­
miarem położenia kresu uprawia­
nemu przez hotelarzy „paskowi**. 
Na razie nie wiemy Jednak Jeszcze, 
jak zamierza to zrealizować.

W akcje olimpijską włączają się 
również więksi I mniejsi kupcy, 
ograniczając się na razie do de­
korowania wystaw sklepowych em-
Piernatami olimpijskimi. Jako 
pierwszy został udekorowany, znaj­
dujący się w samym sercu mel- 
bourśklego „city" na ul. Bourke 
wielki dom towarowy, którego ok­
na przybrane są flagami i kółkami 
Igrzysk.

Prąsa codzienna poświęca coraz 
więcej miejsca Olimpiadzie. Po 
szczegółowych opisach sensacyjnych 
pływackich mistrzostw Australii w 
Sydney, któryćh wyniki wlążą się 
z prognostykami igrzyskowymi — 
rozpoczęto zgodny atak na Austra­
lijski Amatorski Związek Kolarski 
za brak trenera dla reprezentacyj­
nej ekipy olimpijskiej. .

Allan Stephena

O czym powinni wiedzieć kibice piłkarscy

Co wolno a czego nie wolno robić bramkarzowi
CHCĄC dokładnie odpowiedzieć 

na pytanie: co wolno a czego 
nie wolno robić bramkarzowi w 

czasie gry, a więc chcąc wyliczyć 
wszystkie możliwe sytuacje, w 
których bramkarzowi można tak 
lub inaczej postępować —* można- 
by napisać całą rozprawę. Sytuacje
podbramkowe, rozgrywające się 
najczęściej z udziałem bramka-najczęścłej z udziałem bramka-

Liczba sportowców polskich, । rza, tak rozmaite 1 liczne, że 
ktorzv otrzvmnH tvtuł Mistrra 1 nie sposób je nawet wyliczyć w ra- 
ktorsy oirzymau jyuH Mistrza ; mach nieWjeikiego artykułu popu- 
Sportu wzrosła 13 marca ao i jaryzującego przepisy gry w piłkę 
423. W dniu tym przewodni-1 nożną.
czacv GKKF W Roczek nadał ! Ograniczymy się tylko dó zobra- +,.7neJzeK n 1 i ! zowania z jednej Strony kilku ża- 
zaszczytny y tytuł dalszym 10 gwarantowanych przepisami upra- 
wyróżniąjącym się zawodnikom, i wnleń bramkarza, a z drugiej śck-

W lekkoatletyce: Stanisław I ś>e określonych hamulców zabez- 
Kowal i Zbigniew Makomaski >
(obaj v Sparta), bramkarza, zawodnika l tak Już w

w siatkówce: Stanisław Ma- pewnym sensie uprzywilejowane-
zur i Tadeusz
AZS),

Sziager (obaj I 7 bowlem wle'e na

W związku z mistrzostwami Euro­
py postanowiono przenieść mistrzo­
stwa Polski w stylu wolnym z 9—13 
mała na 3—6 maja w warszawie.

Mistrzostwa Polski w stylu kia - 
syczn-om odbędą sie w Poznaniu w 
dniach 11—15 kwietnia, mistrzostwa' 
juniorów w stylu klasycznym w 
Szczecinie 25—20 kwietnia.

w pływaniu — Leon Kraska 
(CWKS),

w sporcie motorowym — Jan 
Paluch (Górnik),

w sporcie motorowodnym — 
Janusz Wróblewski (Kolejarz).

w strzelectwie
Wolny (CWKS),

Wandolin

W ub. niedzielę zakończyły się w 
Stallnogrodzie. mistrzostwa . . woje ­
wództwa młodzików pierwsza-te-• 
go rodzaju impreza w. Ppl&se. UdżJat 
w niej wzięło 165 chłónców w ‘wieku 
10—15 ut w 0 wagach od' papiero­
wej (23 kg) do ciężkiej (52 kg), wy-

ser
w żeglarstwie — Jerzy Szlo-

Walenty Szraj (obaj
CWKS): ; . ' /

Tytuły Zasłużonego Mistrza 
Sportu otrzymało dotychczas 33 
sportowców.

A więc najpierw Uprawnie­
nia:

1) gra1 rękami w obrębie po­
la karnego i nieograniczone ni­
czym posługiwanie się .nimi 
przy obronie bramki,

2) zagwarantowana swobodą 
ruchów podczas bezpośredniej 
obrony bramki,

3) prawo korzystania z osło­
ny . przed atakowaniem < prze­
ciwnika, .
. 4) prawo używania nakrycia 

głowy, zabezpieczającego go

przed oślepieniem promieniami 
słońca.

Te cztery, skondensowane w 
swej treści uprawnienia — to w 
praktyce bardzo dużo, tó wybitne 
1 poważne w skutkach uprzywile­
jowanie zawodnika oznaczonego 
numerem „1".

Przez grę rękami należy rozu­
mieć nie tylko możliwość korzy­
stania z nlcn przy Obronie bramki, 
przez chwytanie piłki lub pląstko- 
wanie. lecz także prawo trzymania 
piłki, noszenia i. rzucania w do­
wolnym kierunku, czyli praktycz­
nie prawo bezpośredniego udziału 
w grze w akcji już czysto ofen- 

; sywnej.
'Swoboda ruchów przy bezpo­

średniej obronie bramki zagwa- 
rantówana jest przepisami przez 
zakaz nawet prawidłowego atako­
wania go na polu bramkowym w 
momencie chwytania, piąstkowanla 
czy odkopywania piłki. Dalej bram­
karz może być osłaniany przez 
współpartnera przed bezpośrednim 
atakiem przeciwnika nawet wów­
czas, kiedy stojąc na ziemi trzy­
ma już mocno piłkę w rękach.

Gdyby wszyscy bramkarze na 
śwleele korzystali z tych upraw­
nień bez Jakiegokolwiek nadużywa­
nia Ich, absolutnie nie byłyby po­
trzebne żadne przepisy skierowa­
ne przeciwko nim. Ale ponieważ 
bramkarze zbyt ezęsto przekracza­
ją dozwolone ramy swy-h przywi- 
lejów. -r konieczne było wprowa­
dzenie poważnych I przykrych w 
następstwach ograniczeń Ich swo­
body gry

Bramkarzowi nie wolno więc:

1) nosić pitki dłużej uli 4 I nym odstępie od rąk. zabezpiecza- 
“-•-i, Jącym przed ewentualnym knpnię-kroki,
2) leżąc na ziemi trzymać pli­

ki w rękach dłużej, niż około 5 
sekund,

3) stwarzać niebezpieczeństwa

ciam „po palcach" lub najlepiej 
wówczas, kiedy jest Już w pobliżu 
ziemi.

I tak piłki, trzymanej przez 
bramkarza w rękach, nie wolno

._ .. . .---------- wykopywać, ani wybijać głową,kontuzji przeciwnikowi przy obojętne czy bramkarz stoi na zls- 
chwytaniu lub piąstkowaniu I mi, lub leży. Uzasadniona wzgię- 
górnych piłek przez skok z roz- I dami zdrowotnymi konieczność stawionym, nogami, widnie j ^0%“
uniesionymi w górę kolanami 
w bezpośredniej bliskości prze­
ciwnika, lub wreszcie przy rzu­
caniu się pod nogi przeciwni­
ka, celem obrony bramki przed 
strzałem,

4) używać rąk do Innych ce­
lów — jak tylko do chwytania 
lub odbijania piłki.

Za przekroczenia przepisów wy­
mienionych w p. 1, 2 ł 3 drużyna 
bramkarza zostaje ukarana rzu­
tem wolnym pośrednim z miejsca 
przewinienia; przekroczenie z 
punktu 4 karane Jest znacznie su­
rowiej, a mian, rzutem karnym.

DRAMKARZ, kozłujący piłkę na 
M polu karnym, nie Jest chronio­

ny przepisami I może być atako­
wany (prawidłowo) tak, Jak każdy 
zawodnik z pola, prowadzący pił- 
kęprzy nodze, z tą tylko różnicą, 
że .pliki znajdującej się podczas 
kozłbwańla w bezpośredniej blisko­
ści ręki nio wolno wykopywać. 
Można Ją wykopywać tylko wów­
czas, kiedy znajduje się * pew-

atakowania takiej piłki. Kopiąc 
piłkę, można bowiem łatwo narazić 
bramkarza na poważną kontuzję 
ręki, potłuczenie palców ftp. I pią­
tego zupełnie zrozumiały lest rów­
nież zakaz wykopywania ‘piłki na­
krytej tylko ,a wlec nie trzymanej 
zupełnie) ręką przez bramkarza 
leżącego rta ziemi. Abv jednak nie 
doprowadzić tej ostatniej sytuacji 
do przesady, przepis mówi wyraź-) 
nie, że piłka musi być nakryta rę­
ką z góry i że dotykanie tylko pił­
ki palcem lub kilkoma palcami nie 
Jest równoznaczne z Jej nakry­
ciem.

ZY można 1 w Jaki sposób moź- 
na osłaniać własnego bramka­

rza przed prawidłowym atakiem 
przeciwnika? Można, tylko w spo­
sób ściśle określony i uzasadniony 
bezpośrednim udziałem w grze, a 
mianowicie: osłaniający musi być 
zwrócony twarzą do osłanianego 
bramkarza I być blisko niego. Na­
tomiast osłanianie bramkarza ty­
łem do niego i twarzą do przeciw­
nika atakującego jest rozmyślnym 
I niedozwolonym przeszkadzaniem, 
karanym rzutem wolnym pośred­
nim. t

BI A zakończenie bardzo waż- 
i’ na sprawa. Odpowiedź na py­

tanie — Jak długo może bramkarz 
kózłować piłkę przed wybiciom 
lub wyrzuceniem Jej w pole?
*Tak długo — jak długo na to po­

zwalają mu warunki gry, tzn. 
przeciwnicy.

Bramkarz musi przy tym pamię­
tać, że piłka Jest wówczas w grze 
i że kozłując Ją na polu karnym 
Jest w każdej chwili narażony na 
atak ze strony przeciwników I u- 
tratę piłki, która często bywa bar­
dziej brzemienna w Skutkach, ani­
żeli natychmiastowe pozbycie się 
jej przez wykop lub wyrzucenie 
do najbliższego wolnego współ­
partnera.

Podobne lub Jeszcze większe ry­
zyko utraty pliki, względnie karv 
rzutu pośredniego (nie mówiąc Już 
o niebezpiecznym dla drużyny za­
mieszaniu pod bramką) bferze na 
siebie bramkarz trzvmający pllke 
w rękaeh. Umiejętnie zantakowanv

W SKAZANE było by obsadzić ni 
Olimpiadzie wszystkie konku­

rencje męskie, albowiem szanse na 
uzyskanie punktowego miejsca « 
szpadzie, a szczególnie we florecie 
są baj*dzo prawdopodobne. Ponie. 
waż ze względów oszczędności, 
wych nie możemy wysłać do Mel- 
bourne pełnego składu w szabli, 
floreae 1 szpadzie, dlatego ko. 
nieczne jest, żeby niektórzy zawód, 
nicy walczyli w dwóch broniach. 
Zawodnicy ci muszą zwrócić wlę. 
kszą uwagę na trening broni, 
której nie specjalizują się norma), 
nie 1 powinni jak najczęściej star. 
towaĆ w konkurencji krajowej | 
międzynarodowej.

Postuluję wysłanie obok szóstki 
szablistów zawodników Rydza i 
Przeźdzleckiego, którzy są silnymi 
punktami naszej drużyny nrdwno 
w szpadzie, jak i we florede oraa 
dwóch szpadzistów (na podstawie 
eliminacji) o międzynarodowi 
tynle). W ten sposób przy 
10 zawodników będę mógł obsa^’ 
pełnymi składami wszystkie 3 bro. 
nie.

Przedstawiony tu projekt uwa­
runkowany Jest realnymi możliwo­
ściami, które stworzone zostały 
przez PKO1 1 GKKF. Zrealizowanie 
Omówionych w nim postulatów po­
winno zapewnić Polsce sukces na 
olimpiadzie.

UWAGA: Postulowany program 
przygotowań przedolimpijskich 
dotyczy ramowo wszystkich bro. 
ni, jednak ze szczególnym u- 
względnieniem szabli, albowiem 
za wynik szablistów jestem oso­
biście odpowiedzialny.

Najlepsi
szabliści Europy
wystąpią
w Warszawie
W środę 21 marca rozpocznie 

się w hali „Gwardii*1 w 
Warszawie wielka międzynaro­
dowa impreza szermiercza, tur­
niej najlepszych szablistów Eu­
ropy. Na planszach staną re­
prezentanci 6 krajów: Węgier, 
ZSRR, Francji, Włoch, Austrii 
i Polski. Polska ma zamiar, je­
śli pozostali uczestnicy turnie­
ju się na to zgodzą, wystawić 
2 drużyny. Walki będą się od­
bywały systemem każdy z każ­
dym codziennie przed i po po­
łudniu, po dwa spotkania re­
prezentacji poszczególnych kra­
jów (łącznie 4 spotkania dzien­
nie). W każdym spotkaniu od­
będzie się po 16 walk (po 4 
zawodników z każdego kraju). 
Turniej będzie trwał do 25 
marca.

Szabliści polscy w składzie! 
Pawłowski, Zabłocki, Kuszew­
ski, Twardokens, Pawlas, Sus­
ki, Piątkowski, Czajkowski, Bo­
rucki, Zub i 2 juniorzy —
Ochyra i Walczewski rozpoczęli 
we wtorek, 13 bm. przygotowa- 

i nia pod kierunkiem trenerów: 
mjr. Keveya, Frydrycha i Wój­
cickiego. Treningi odbywają się 
dwa razy dziennie w sali Star­
tu na Wilczej. Po zakończeniu 
zgrupowania zostaną ustalone 
składy dwóch polskich drużyn 
(po 6 zawodników).

Do Komisji Sędziowskiej tur­
nieju zostali zaproszeni m. in. 
pp. Rene Mercier i Taiilandier 
z Francji oraz p. Filogamo Car- 
lo z Włoch. Jako gość honoro­
wy zaszczyci turniej swą obec­
nością prezes Międzynarodowej 
Federacji Szermierczej p. Giu­
seppe Mazzini.

Wszyscy szabliści, zarówno 
polscy, jak i zagraniczni, będą 
zakwaterowani w hotelu MDM.

Poszczególne kraje zgłosiły 
na turniej następujących za­
wodników.

ZWIĄZEK RADZIECKI. Jakub 
Rylski, kapitan druźvnv, mistrz 
ZSRR w latach 1954—1355 Lew Kuż- 
niecow, mistrz armii 1355 r., uczest­
nik li MISM w Warszawie Dawid 
Tyszler, Leonid Bogdanów, Euge­
niusz Czerepowski (cała piątka bra­
ła udział w mistrzostwach świata 
w Rzymie w 1955 r. gdzie zdobyła 
3 miejsce), Aleksander Rybin, 
mistrz ZSRR 1955 r. w bagnecie, 
Leonid Lejtman.

FRANCJA. Jacques Roulot, Jean 
Brousse, Claude Gamot, Bernard 
Morel, Andre Burgrave. Sędzia i 
kapitan drużyny Jean Francois 
Tournon, trener Jean Gottard, kie­
rownik drużyny, członek prezy­
dium Francuskiej Federacji Szer­
mierczej Serge Fabing.

WŁOCHY. Giuseppe Comini, Lui- 
gi Narduzzi, Domcnico Pace. Ma­
rio Ravagnan, Roberto Ferrari. 
Guido Bonvenuti, Ałdo Montano — 
kapitan drużyny, Lulgi como — 
przewodniczący Jury, Renato Pa-

może opuścić piłkę z rąk, może 
zóstać razem z nią wepchnietv do 
bramki, może wreszcie (odpycha­
ny) łatwo I nieopatrznie zrobić 1 Ł .
więcej niż 4 kroki z piłka w r». AUSTRIA. Joseph Wanetschek. 
kach. " Helmut Resch, Paul Kerb, August

bre&aa p,‘“ Misot i Hermann Reseh.
kaidy dobry i myślący o ~ Ruchać Rlnke
drużynie bramkarz trzyma la lak WĘGRY. Gerevich. Doemoeter. 
najkrócej. I to nie tylko dlatego 1 Karpati, Kerestss, Kovaes i trener 
by nie narazić sfeble i swej dru- 
żyny na niebezpieczeństwo; -ale f

Ja>f nąjpr«diej, znała- 
z«a się ona pod- bramka nlka. Umiejętne r szybkie dodanie /®W4dy Graficzne I Wydawnicze 

^anodklem skuteczne- -----
go przeciwnatarcia.

renzo kierownik drużyny.

Paolecs. (Ka)

.Doro Słowa Polskiego"
ZfiCT. 1450/B. B-7-2128o
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26 zespotówlijl ligi prezentuje się entuzjastom piłki nożnej

ligowców
TYTUŁ MISTRZA ZOBOWIĄZUJE...

W 'X z.tj pucharowego z 
?m Chełmek na 
..zrobił” piłkarzom 
— CWKS. Przeko-

KOŁO ZAWODNICY TRENER 
KIEROWNIK

BUDOWLANI OPOLE
adres: ul. Dubois 20 
boisko własne: ul. Oleska

Paszkiewicz, Wrzos, Kama, skronkiewicz, Ciehy, Rogowski, 
Strociak, popluć Mielniczek jarek Klik, Stemplewski. Spaiek, 
Szmajka.

Bieniek 
Sobolewski

CWKS WARSZAWA
adres: ul. Łazienkowska.} 
boisko własne:. Łazienkowska

Szymkowiak, Bem, Mashelli, słaboszewski, Grzybowski, Woż­
niak, strzykalsk1, Siekiera, orłowski, Kowal, Brychczy, Pohl, 
Kempny. Oechellk, Zientara, Ciupa.

Koncewicz 
Przylipiak

czeka 
zonie^

\ oni, jak trudne zadanie 
'ich nadchodzącym s»1 
। żŁ> każ<lv mecz muaza na 
nś? potraktować bardzo 
jP Kauly bowiem z prze-

GARBARNIA KRAKÓW
adres: ul. Sokolska 17 
boisko własne: Ludwinów, ul. Barska

Stroniarz, Uszka. Feluś, Bomba Konopelski Plekułski, Jo­
dłowski, Bieniek, Leśniak, Kolasa, Wójcik, Browarski, Bożek, 
Piątek, Glajcar, Kucharski, satora.

Kucbynka, Legutko 
Borsztyn

Tygodnik „TOTO,, 
już jest do nabycia

wkłada w '«potkanie z 
c“n ,]1|>'-Ii',le najwięcej ambicji 
pll;',„rleiosci pragnąc dorównać 
1 . MD rywalowi, a poza tym... 

obowiązuje..
'■'li,ivirze CWKS są dobrze przy 

pllk^i (I" sezonu. Kilkutygo
?olo'\,n nob,' na Węgrzech. In- 
fl"10 irenigi w ostatnich

। spotkań.
- „Jilr ze zespM ma kondycję 

1 I®51* zKrany.
z,«- "idadzle Jedenastki CWKS 
„ nastąpiły większe zmiany. ?hvl |M'ńk' Pleda. który wró-

■ rt0 Ruclm. Na Jego miejscu J Zientara. Atak CWKS do- 
„•I wzrnoruleula przez udział 

riuov IdawnieJ Polonia Byt.), któ- 
„ odbvwa służbę wojskpwą. Po 
Ła-zeiilu kontuzji wraca na

Orłowski. UdzlAł
.łierwszym meczuMas nPilPuv •’ ,.'••• .........

;L| unipnwv. ponieważ obrońca 
iSn doznał ostatnio lekkiej kon- 
1//11 I z zalecenia lekarza odpo- 
rrym. W rezerwie ma trener 
ĆWKS Koncewicz — jeszcze Be- 
pin w bramce. Siekierę w pomocy 
oraz Kowala w ataku.
GWARDZIŚCI ZADOWOLENI Z 

POBYTU W BUŁGARII
r» WXRDZ1SC1 mieli obok kra- 
"> Icowskiel Garbarni, najlepsze 

warunki do należytego przygo- 
towaniH się do sezonu. Trenowali 
□rzez trzv rrgodnie w Bułgarii, 
często sparrowall z tamtejszymi 
zespołami i rozegrali kilka me­
czów. które wykazały stopniowy 
j sta|v wzrost formy. W ostat­
nim meczu rozegranym w ponie­
działek w Sofii. Gwardia wygra­
ła 3:1 z silnym zespołem ligi 
bułgarskiej Spartakiem.

Ńa miejsce Zientary, który od- 
Fzedł do CWKS. Gwardia pozys­
kała b. pomocnika CWKS Bdg. 
Emila Szarzyńskiego. Poważnym 
wzmocnieniem linii napadu Gwar­
dii może być b. środkowy napast­
nik Startu Kalisz. I b. reprezen­
tant Polski juniorów' Lewandowski. 
Wraz z nim przybył do Gwardii 
kaliszanin Józef Marciniak (obrona 
lub pomoc). Bramki Gwardii 
bronić będzie w pierwszym okre­
sie. sezonu Kściuk, mając w re­
zerwie Pałasza (dawniej Mary- 
mont) oraz Stefaniazyna. Drużynę 
uzupełniają jeszcze Juniorzy 
Leśniewski I Szatkowski, oraz 
skrzydłowy Ursusa Kozerskl.
DROBNE ZMIANY W MARYMONCIE

MARYMONT ma zamiar ode­
grać poważnlejszę role w 

mistrzosiwuch II ligi, aniżeli w 
ub. sezonie. Drużyna trenowana 
obecnie przez b. reprezentanta 
Polski Awicarza. jest dobrze przy­
gotowana kondycyjnie, a ostatni 
mecz towarzyski r. ŁKS-em udo- 
wodnH. że napastnicy Marymon- 
tu potrafią również dobrze 
myśleć w czasie gry.

Z drużyny ubył jedynie bram­
karz Pałasz, powołany do odby­
cia służby wojskowej. Na jego 
pozycji grać będzie b. junior 
CWKS warszawa — Penconek. 
Z nowych twarzy zobaczymy w 
Marymoncie — napastników Las­
kowskiego (dawniej CWKS Bdg), 
Bogackiego (Okęcie) oraz kilku 
młodych zawodników’ własnego 
chowu — jak Znojkiewlcza i Na- 
qrodzklego. Wraca też z Koleja­
rza Ełk pomocnik Banaś. Prawo- 
skrzydłowy żmudzkl przeprosił 
się z kierownictwem koła i po- 
zostaje w Marymoncle. Jednak 
z powodu choroby — w pierw­
szych meczach grać nie będzie.

A. Dziwisz 
. Władych

GÓRNIK ZABRZE Kaczmarczyk. Machnik, Cymerman, Franosz, Dominik, Nowara, 
Olejnik, Szalecki. Pieczka. Wiśniowski. Fojclk. Jankowski. 
Czech, Procek, Hajduk, Klenczar, Oblończyk, Kokot, Gawlik, 
Piecha. Bluszcz

adres: ul. Wolności 325 
boisko Górnika w Zabrzu

GWARDIA BYDGOSZCZ
adres: ul. Zamojskiego 16 
boisko własne: ul. Sportowa

Burhardt, Sokołowski, Murzyn, Nowacki, Dziadek, Lizurek, 
Kudła. Norkowski 1. Norkowsk! II. Wojciechowski, Brzeski, 
Marciniak, Cieślik, Wojdak, Komorowski, Dąbrowski.

Kotlarczyk 
Wójcik

GWARDIA WARSZAWA 
adres: plac Żelaznej Bramy 
boisko Budowlanych, ul. Wawelska S

Kściuk, stefaniszyn, Pałasz, Markowski, Maruszklewicz, Ochmań­
ski, Hodyra, Emil Szarzyński, Wiśniewski, Józef Marciniak, Kra­
jewski, . Rusak, Brzozowski, Hachorek, Baszkiewicz, Leśniewski, 
Szatkowski. Lewandowski, Kozerskl.

Brzozowski 
Waśko 
Głodkiewiez

KOLEJARZ POZNAN
adres: Marchlewskiego 143 
boisko własne nfe Dębcu. ul. Dzierżyńskiego

Paczkowski, Końenc, Sobkowi »k Słoma, Szafczyk, Deska. Szulc, 
Rosik, Tarka II, Wróbel, Gogolewski, Pietrzak, Kaczmarek, 
Anioła, Wojciechowski» ;piechowlak.

M. Tarka 
- Zschciął

LECHIA GDAŃSK
adres: ul. Traugutta 73a 
boisko własne; Traugutta

H. Gronowski, Uścinowlcz, Lenc, Korynt, Kusz, Czubata, Kup- 
cewicz, Kaleta. Górny, Jaworski, Nowicki, Rogocz, Gumowski, 
Musiał, R. Gronowski.

Foryś, Nierychło 
Smug

RUCH CHORZÓW
adres: ul. Cicha 3 
boisko własne- ul. Cicha

Wyrobek, Ksol, Gebur, Bartyla, Bomba, Suszczyk, Pieda, pala, 
Pohl. Alszer, Cieślik, Wiśniewski, Tim, Breguła. Nieroba, Droż- 
dziok, Polok. Miler, Kublękl.

Niemiec 
Wiza

STAL SOSNOWIEC 
adres: Mireckiego 33 
boisko własne: Al. Mireckiego

Dzlurowicz, Powązka. Masłoń. Taszka, Musiał. Krajewski. Jo- 
chemczyk, Poćwa I. Poleczek. Szymczyk. Głowacki. Majewski, 
Ciszek, Krężel, Poćwa H, Komoder. Uznański, Walczak, Lewicki, 
Paszka. *

Dudek. Huraś 
Hajdaśińskl

WISŁA KRAKÓW
adres: ul. Retoryka 1 
boisko własne: ul. Miechowska

Machowski n, Kalisz, Jurewicz, Dudek, Piotrowski, Ogiela. Mo­
nice, Kawula, Budka. Snopkowskl, Michel, Jedrys, Machowski I, 
Kotaba, Kościelny. Gamaj, Morek. Adamczyk, Budek.

Woźniak, Gracz, 
Jezierski 
Zak

ŁKS WŁÓKNIARZ ŁÓDŹ
adres: ul. Podleśna 72 
boisko własne. Al. Unii 3

Szczurzyński, Kłaczek, Pilarski, Zieliński, Gąsior, Jańczyk, Gu­
stowski, Kaźmierczak, Kowalec. Szymborski, Soporek, Jezierski.

Baran 
Deśzczyński

Wrocławscy II-ligowcy
WAŁBRZYCH KOŃCZY 

Z „IMPORTEM”

tym roku reprezentować będzie 
wraz z Górnikiem Wałbrzych pił- 
karstwo Dolnego Śląska w II lidze.

ŁKS 
Ima poważne 
kłopoty
CZARNE chmury nadal wiszą 

nad ŁKS. Nie wiedzie się tej 
drużynie. Po starannym przygoto­

waniu osiągnęła co prawda dość 
wysoką kondycję, niezłą spoistość 
kolektywni, ale wtedy właśnie za-

• czeły się kłopoty. Najpierw' odno­
wiła sie kontuzja obrońcy Stusio, 
po,ń?m Wlazły został powołany do 
sUiżby .wojskowej, wreszcie Zacho­
rował koźmiński. W ciągu nlespet 

'na dwuMygodnl zdemontowana zo­
stała kompletnie cala defensywa.

Afera z trenerem Maslovarlcem
spowodowała nowe trudności. Je- 
sienią kierownictwo Włókniarza by­
ło przekonane, że w jego osobie 
pozyskało wybitnej klasy fachow­
ca I ma nareszcie zdjęty z głowy 
kłopot o szkolenie zarówno pierw­
szej drużyny jak 1 narybku.

Atoli szybko wyszło na Jaw, że 
Masło /arie nie posiada niestety, Masto/aric ni» postaaa niestety 
żądnych kwalifikacji do prowadzę- nla llnAtuann vatnAln llmnu/A *nl& ligowego zespołu. Umowę z 
nim rozwiązano, ale drużyna zo-

POCZĄWSZY od dnia dzisiejszego wychodzić będzie co środę 
„najmłodszy braciszek" Przeglądu Sportowego, tygodnik 

„TOTO". Jak się Czytelnicy zapewne domyślają — zadaniem je­
go będzie informowanie entuzjastów piłki nożnej i totalizatora 
o wszelkich zarządzeniach P. P. „Totalizator Sportowy , wyni­
kach rozwiązanych konkursów i zestawieniach par w następnych 
zakładach itp. Do niego też należy również udzielanie pomocy 
w typowaniu ..przez . omawianie szans I formy uczestniczących 
w spotkaniach zespołów, a nawet stawianie prognostyków.

Dlatego też Przegląd Sportowy nie będzie juz robił tego 
w dotychczas stosowanej formie, a ograniczy się tylko do poda­
wania grających par i swoich typów; które w zestawieniu z ty­
pami „Toto" i innych pism jeszcze bardziej ułatwią uczestnikom

stała na lodzie.
Wtedy kierownictwo powierzyło 

funkcje ' trenera Stanisławowi Ba­
ranowi. Czy będzie on Je wyko­
nywał przez cały sezon — trudno 
powiedzieć, być‘może odezwie się 
Jeszcze w nim Instynkt walki 1 Ba­
ran zechce wystąpić Jako zawod­
nik. Na razie zabrał się z zapałem 
do dzieła.

Prowadził drużynę na ,zgrupo­
waniu • treningowym, w Kudowie: 
prowadzi zajęcia także obecnie.

Baran był zmuszony dokonać 
daleko idącego „remontu” w dru­
żynie. Odkomenderował Pilarskie­
go na prawą obronę. .Zieliński, 
który przeniósł się jeszcze w ub. 
roku’ do Łodzi zagra na środku 
obrony. Uzupełnienia znalazł Ba­
ran w rezerwach. Młody Gąsior z 
drużyny juniorów został desygno­
wany do trójki obronnej, Kaźmier- 
czak i Kowalec do napadu. Koź­
mińskiego w pomocy zastąp! praw­
dopodobnie Gustowski. (Z, T.)

rozwiązanie 12—14 trudnych zagadek.
A oto nasze typy na dzień 18 marca:

12. Stal Mielec r- CWKS Kr.

pary 1 2

1. Budowlani Opole — Stal
2. Górnik Zabrze— Ruch X

X

3. Gw. W-wa — ŁKS X
4. Kolejarz — Garbarnia
5. Lechia — CWKS W-wa
8. Wisła — Gw. Bdg X

X

7. Cracovia — AKS
8. G. Radlin — Stal Gd.

X
X

9. G. Bytom — Naprzód
10. G. Wałbrzych — Polonia B. . ’X

X

11. Sparta Lubań — Warta_ . X

Śląsk prezentuje 
swoją ósemkę

CISZEK MA WESPRZEĆ 
ATAK STALI

tygodniu ząezęll 
ilłkarze zeszło-

3

X

X

Kraków melduje.
W GARBARNI BEZ ZMIAN nych Durnłoka. Również prawa

DRUŻYNĘ piłkarską wałbrzy­
skiego Górnika nazwać można 

siniało żelaznym zespoiem II ligi. 
Nie ma w tym przesady, bowiem 
wałbrzyszanie grają w niej już od 
kilku lal. zajmując zawsze w koń­
cu rozgrywek środkowe miejce w 
tabeli.

Okresu zimy drużyna nie zmar­
nowała przygotowując się staran­
nie' do ciężkich meczów ligowych. 
Trenowano «1 razy w tygodniu, w 
terenie i na sali gimnastycznej, a 
ostateczną formę doskonalono na 
2-tygodniowym obozie w Lądku 
Zdrójh.

W tegorocznym sezonie Górnik 
Wałbrzych grać będzie w zasadzie 
w swym dawnym składzie. Ubyli 
jedynie Kozubek 1 Pułlkowskl I. 
którzy opuścili Wałbrzych- oraz 
bramkarz Kossowski, który wy­
stąpi w Górniku Nowa Ruda. Ich 
miejsca zajmują juniorzy: Kułak. 
Krużawski, Chruszcz I Żakowski, 
którzy Jeszcze w ub. roku z powo­
dzeniem bronili barw drużyny.

Górnik .Wałbrzych skończył w 
tym roku definitywnie z ..Importo­
waniem” piłkarzy z Innych kół 1 
liczy jedynie na własny narybek.

SPARTA LUBAŃ NIE.CHCE BYC 
DOSTARCZYCIELEM PUNKTÓW

flanka będzie odtąd w ..reprezen- 
Chińska” szesnastka, tj. tych tacyjnej” obsadzie (Słysz), a żela-Cala drużyna razem z trenerem 

Edwardem Metzgerem przebywała1   —- ------.rv~’ —• s;--! --------------.ra—yia o_tygQciniowym obozie konclv-1 szesnastu zawodników, którzy zna linia pomoc» Marek ~— Grzy- 
cvlnvm w Szklarskiej Porębie I wzięli udział w tournee Garbarni wocz będzie miała mocną rezerwę 
przygptowt^ąc sie intensywnie do i P° Chinach plus powracający do | w osobie Szarańsklego.
pierwszych spotkań. W bież, roku i zdrowia po blisko rocznej prze- | Wojskowi po słabymi meczu 
drużyna Sparty grać bedzie pra- i rwie Jodłowski reprezentować bę- i przeciw Imiennikowi ż Wrocławia 

-----  ... I hidwinnwRkn w ia-i pokazali sie z Jak najlepszej stro-wie w niezmienionym składzie, wi -- 
tym, który wywalczył awans do ’ gorocz 
II ligi. Do pierwszego zespołu doj- Wśród

; rwie .iochowski reprezentował’ oę- • 
v | dzle drużynę ludwinowską w te- I 

’ gorocznych rozgrywkach ligowych.
”* 'i nich znajduje się m. in.li U£l. piWW94CgU ZiCnpUIII UWJ- _.T .... ....

dzle jednak kilku utalentowanych! miody Satora, utalentowany śród- 
.-..„r—i~i.. rL.^n..j.u I. AUM- nnnuamłL* Rpnzlp nn koIgi-juniorów jak: Óclesa, ĆhodoWski
i Czułowski.

Trudno przewidzieć jak będzie 
się powodziło beniaminkowi w 
spotkaniach z rutynowanymi!., i 
zahartowanymi w ciężkiej ligowej 
walce przeciwnikami. Sparta jest 
bardzo ambitną, wytrwałą w tre­
ningach drużyną. Jest dobra tech­
nicznie a przede wszystkim wy­
równana we wszystkich liniach. 
Sądzimy, że nie będzie ona chcia- 
ła być dostarczycielem punktów i 
w meczach ze swymi przeciwnika­
mi przedstawi się z jak najlepszej
strony.

(as)

Budowlani Opole
IV IE przespała również zimy dni- 

żyna Sparty Lubań, która w

chcą zadomowić się
w I lidze

Rowy napastnik. Będzie on kolej­
no próbowany na wszystkich 
trzech pozycjach w środkowej 
trójce - napadu 'W zależności od...
aktualnej formy Bożka, ----------  
skiego czy Piątka. Innymi słowy 
w Garbarni, w stosunku do ub. ae-

ny w czwartkowym meczu prs 
Wiśle, wygrywając 1:0.

CRACOVIA ZAPOWIADA 
NIEDUŻE ZMIANY

Browar- , lejny

zonu. nie zajdą żadne poważniej­
sze zmiany w składzie reprezenta­
cyjnej Jedenastki...

‘zeciw

Cracovia. która trzeci ?w6j
mecz w tym sezonie

ko- 
(po

Na Wybrzeżu
bez optymizmu

ZBLIŻAJĄCY się sezon ligowy 
wzbudził, olbrzymie zaintereso­

wanie opinii sportowej Wybrzeża 
przygotowaniami, formą i składa­
mi Lechil i Stali.

Lechia zajęła w ub. roku zu­
pełnie dobre. Jak na jej możliwo­
ści. piąte miejsce. Pomimo opty­
mizmu, panującego w samym ze­
spole i Jego kierownictwie, opinia 
Wybrzeża Jest zdania, że gdań­
szczanie nie będą mieli w tym se­
zonie łatwego zadania. Z zeszło­
rocznego Ich składu ubyło trzech 
aobrvch zawodników powołanych 
do wojska — Jarczyk. Adamczyk

i Potrykus. Specjalnie boleśnie

W Bydgoszczy
poważne

przednio z Polonia t Warszawy 1 
Włókniarzem Chełmek) rozegrała 
ostatniej niedzieli' przeciw wicemi­
strzowi Polski w Sosnowcu, zapo­
wiada nowe twarze na środku ob­
rony. gdzie wycofującego sie Ma­
zura zastępować będzie Więcławek 
oraz w linii pomocy .gdzie w miej- 

| sce Kolasy (również wycofuje się7. życia, zawodnićzegoi i Szarań- 
sklego, grać będą Malarz, Koźlik

PIĘĆ razy w ,t;
już trenować pi...-.

rocznego wicemistrza Polski — 
Stali Sosnowiec. Drużyna przeby­
wała w’ lutym na obozie w Szklar- 
sidej Porębie rozgrywając kilka 
spotkań towarzyskich ze słabszymi 
przeciwnikami. Najpoważniejszym 
egzaminatorem stalowców przed li­
gowym startem była w ubiegłą 
niedzielę Cracovla, która uległa 
sosnowiczanom 3:4;

Do kadry, z której każdorazowo 
ustalany będzie skład na bieżący 
mecz, wchodzi 19 piłkarzy w 
zasadzie starych zawodników Sta­
li. Pozyskano Jedynie laszkę z 
Unii Racibórz, ktury Ja* dotych­
czas nie został przez sekcję po­
twierdzony.

Pod znakiem zapytania stoi start
względnie Kłaput. Ponadto Craco- pioruszyoh meczach Jochemczy- 
via pozyskała utalentowanego na- kapktul.v zdołal Jeszcze wyle- 
pastnlka żywieckiej stall Bryndzę. I & końtuzJ1. W pierwszych nie- 
o ktnreeo przydatności do zespołu i ci;ach nle b«dzlo również startował

l rozstrzygnie Hlngo w Krakowie 1 -.............. . -------- -----
' oczekiwany trener Finek. (St. H.)

Poznańscy ligowcy

opętają do kibiców
_________ poważne zmiany — > * •

w. kierunku dalszego odmłodzenia I p OZNANSCY Kolejarze zdają so-. 
zespołu — zapowiada Wisła. Defi- • * bie sprawę, że walki w pierw- 
^ttywnle rozstał się Już z karierą i szej lidze w tym roku będą jesz- 
Zawodnika najgroźniejszy przebo ; cze bardziej zacięte aniżeli w u- 
jowlec l strzelec, Mordarskl. który ( biegłym, to też sumiennie wyko- 
objął treningi Unii (Jaworzno). Na • rzystali okres przygotowawczy. W 
jego miejsce grać bedzie klelcza ! ciągu dwóch tygodni byli na obo- 
hlń Morek, w meczach pucharo- . ^ie kondycyjnym w <

W WIŚLE DUŻO MŁODZIEŻY

Natomiast
rze zdają so-

też

cle Słomy z bocznej 
środkowego 'obrońcę, 
na bocznego obrońcę 
piiwie wzmqcnienjem

OPOLE ma znów swego przed­
stawiciela w najwyższej klasie 
piłkarskiej. Ciężko wywalczony

awans nie pociągnął jednak za so­
bą obawy przed rutynowanymi 
pierwszoligowcami. Zawodnicy wie­
rzą w swe sity 1 mają zamiar już 
na stale zadomowić się w ekstra;

wych dla których Morek jest ..spa- i 
lohy" zastąpi go Budek. Rozstaje ; 
się również z karierą zawodnika 
zasłużony mistrz spnrru Jurewicz, 
a jego posterunek bedzie obsadzo­
ny przez Kalisza względnie Ma­
chowskiego II.

W linii obrony oprócz ..wetera­
nów" Dudka 1 Piotrowskiego wy­
stępować będą nasi młodzi repre­
zentanci Mónica I Kawula — o Ile 
oczywiście zdadzą swój egzamin w 
turnieju FIFA. Wobec choroby Je- 
drysa miejsca w pomocy obok 
Snópkowskiego, rajmle Michel.

klasie.
powrót do

tu zdziałał również
DURNIOK WRACA NA BOISKO

od-
czuła Lechia stratę dwu pierw­
szych, którzy pod koniec ub. se­
zonu zupełnie dobrze spisywali się 
w gdańskim ataku, będącym zresz­
tą nie najmocniejszą formacją tej 
drużyny. Na ich miejsce Lechia 
pozyskała z obcych zawodników 
jedynie Jaworskiego z Gedanii. 
Ponieważ jednak ostatnio zachoro-
wał Kobylański i jego udział w 
pierwszych meczach stoi pod zna­
kiem zapytania, powstałe luki w 
zeszłorocznym zespole Lechia wy­
pełnić musi młodzieżą własnego

zespołu Mieiniczka. CWKS rioznaje poważnego wzmóc-

- , ' IV.HVU lut- uęuńiw luniUBń
Kraj<owic i Szymczyk, ukarany zawieszeniem 

za/przewinienia w meczu pucharo­
wym z Włókniarzem Chełmek, z

pomocy na 
a Szafczyka 
Jest niewąt- 
defensywy.

— _____ ______ Szklarskiej1 n ENTAMINEK IT ligi Warta Po-
Porębie, gdzie rozegrali m. in. i » znań nlM .. przespała zimy, 
mecz sparringowy z Cracovtą , przez okres .—? '-styczeń i początek 
10:0). I lutego zawodnlcv Warty trenówa-

Po przyjeżdzte z obozu przygo- j n pori okiem Matjasa w sali, a 
towywali sie w Poznaniu, uczysz- następnie wyjechali na 14 dni do 
czając pilnie na wszystkie tre- cieplic. Rozegrali tam dwa spoi­
ningi. które mimo silnego mrozu 
przeważnie odbywały się na po­
wietrzu. Rozegrali oni dwa mecze
treningowe. Pierwszy, inauguru­
jący sezon piłkarski w Poznaniu 7. in-ligową Gwardią Poznań, za­
kończony zwycięstwem 5:1, oraz z 
CWKS Bydgoszcz, który zakończył 
się wynikiem bezbramkowym.

W składzie kolejarzy nie zajdą 
specjalne zmiany. Ubiegłoroczną 
jedenastkę zasilą dwaj młodzi za­
wodnicy — Szulc w pomocy 1 
Kaczmarek w ataku. Kolejarze ma-uu^riM hm ... .w.. vwm noznaja pu^oz/iiB^w w«iuuv- -■ - ..  ............... i,C 

który ukończył służbę wojskową i. nienia jakim jest powrót na boi-] ją w rezerwie sporo młodych za-
zagra* zamiast powołanego do woj- q|<o długotrwałej przerwie spo- i wodników, jak Maciejak i Korze-
ska Słyszą. Poza tym w składzie ;voriowanej 'kontuzją — reprezen- | nlowskl w ataku. Tarka II i Mar-
drużvnv nie zajdą żadne zmiany. tflcv|nego obrońca, niezawodnego clnlak w pomocy oraz Ksnenc t

_ ‘ , .... ____ rm.Vnnawv rzutów karnvch i wol-I Piotrowski w bramce. Przesumę-Drużyna jest młoda I ma 
sobą wielkie możliwości. 3-lygod j 
niowv pobyt na obozie w Krynicy । 
dobrze wpłynął na kondycję za-1 
wodników. Jedynym mankamen­
tem w przvgotowaniach do sezonu 
jest brak spotkań sparrlngowych I 7. sllnvmi partnerami. Budowlani 
rozegrali tylko dwa poważniejsze; 
mecze z Górnikiem Radlin 4:1 oraz i 
pucharowy z AKS Chorzów 4:3.

Niedzielne spotkanie z- wicemi-1

przed j wykonawcy rzutów karnych i wol- 
lYgod __ -

Piotrowski w bramce. Przesunie-

kania. W pierwszym przegrali

pcum. iuuox _ S ' Niedzielne spoiuamc z ««xim-i
chowu: Gumowskim i Górnym. Po j Ptrzem Polski — Stalą Sosnowiec, 
nabraniu doświadczenia obaj ma-. • ■ .
ją duże szanse na utrzymanie się 
na stałe w składzie pierwszej dru­
żyny.

♦

będzie dopiero prawdziwym ■ 
sprawdzianem formy zespołu. Wy- । 
daje się. że goście będą mieli nie 
łatwą przeprawę z beniaminkiem.

(d)

zespołu ubj-ł Wspaniały, powołany 
do służby wojskowej (grac bedzie 
w III-Hgowym CWKS Wrocław). 0- 
statnia zmiana to przesunięcie, 
grającego zazwyczaj- na‘ środku 
napadu bramkostrzelnego Ciszka 
(dawniej Niwkaj. na prawe skrzy­
dło.
AL5ZER I CIEŚLIK WPROWADZAJ/ 

SWYCH WYCHOWANKÓW

Również piłkarze chorzowskiego 
Ruchu będą wkrótce trenowali 5 
t azy w tygodniu.

Kierownik drużyny Wiza . Jest 
niepocieszony z powodu porażki ze 
Stalą Gdańsk w meczu pucharo­
wym. Uważa on, jednak, że już 
w poniedziałek w wygranyin 2:1 
meczu z Lechią, drużyna chorzow-

a i ska mimo braku Cieślika, Ksoją
•) i Wiśniewskiego zagrała o niebo 

. lepiej.

CWKS Bydgoszcz 0:3. w drugim 
ze Stalą Sosnowiec 2:3 (2:0). W 
Poznaniu po powrocie z obozu 
Warta przegrała z Ruchem 5:0 i 
Gwardią Bdg. 1:0.

Drużyna benłamlnka ligi oparta 
będzie na szkielecie ubiegłorocz­
nym ze starym „wygą‘* Felkiem 
Krystkowiakiem w bramce.

Zawodnicy obu drużyn ligowych 
— Kolejarza i Warty apelują do 
swych zwolenników, by w nadcho­
dzącym sezonie wykazali wysokie 
wyrobienie aportowe. by oklaski­
wali nie tylko gospodarzy lecz 
również l gości.

(01.)

W spotkaniu pucharowym kon­
tuzjowany został obrońca Ksol 1 
według pierwszego orzeczenia le­
karskiego będzie mu siał pauzować 
przynajmniej 3 tygodnie.

W składzie drużyny nie nastąpię 
poważniejsze zmiany. Powrót Ple­
dy w’zmocnl niewątpliwie linię po­
mocy Ruchu, a lewoskrzydłowego 
Pali strzelność napadu chorzow­
skiego. Wiśniewski, który nle^bral 
udziału w obozie kondycyjnym Ja­
ki Ruch zorganizował wr Wiśle, ma 
poważne braki kondycyjne I na 
razie nie jest brany pod uwagę 
jako kandydat do pierwszej Jede­
nastki.

W zespole ujrzymy również wy­
chowanków Cieślika I Ałezera ju-

zmiany
gwardia jest dobrej myśli...

PIŁKARZE Migowej Gwardii po- 
wrócili w pierwszych dniach 

marca do Bydgoszczy z obozu 
kondycyjno-wypoczynkowego w Je­
leniej Górze i przez ostatnie 2 ty­
godnie przygotowywali się pilnie 
do pierwszego meczu mistrzow­
skiego 7. Wisłą.

Z ubiegłorocznego zespołu ubyli 
— rez. bramkarz Grochowina, 
który przeniósł się do Włocławka 
oraz Przybylski, który zagra w 
tym sezonie w Gwardii Szczecin. 
W zgrupowaniu nie brali udziału 
hokeiści: Brzeski i Wiśniewski 
oraz Szczepański. Dwaj ostatni n- 
kończyU służbę wojskową i mają 
zamiar przenieść się do innego ze­
społu (podobno do Łodzi).

Kierownictwo, trener i cała dru­
żyna są jednak dobrej myśli 1 pa­
trzą z ufnością w przyszłość, ma­
jąc do dyspozycji kilku młodych 
zawodników, jak Marciniak, Cie-. 
śllk, Wojdak, Komorowski I Dą­
browski, odbywających w tej 
chwili służbę wojskową.

GDAŃSKA Stal, osłabiona została 
przede wszystkim odejściem 
dwu filarów drużyny: obrońcy 

Hajduka, który powrócił na Śląsk 
(do Zabrza) oraz napastnika Rem-
beckiego, który powrócił do Byd-; Głód piłki w Mielcu
goszczy.' Na ich miejsce wytypo- n iŁKARZE mieleckiej Stali 
wrio młodych zawodników rezer- i a oczkiem w głowie nie ty....----- . ... *• —.t- »----- 1-1 ................— _ WSK, niej

ale także ca-
Zdając sobie

«'owych, rń. In. Gardłę (członek 
narodowej kadry Juniorowi. Ku- 
charsklcqo, Typka i braci Rutkow-
skteh. 7 o.bcych 
Stali jedynie ’b.
Sklej Sparty — I

grać
zawodnik 

Pawłowski.

będzie
gdyń-

sta! przygotowywała sie do se­
zonu na obozie w Czarnej Wodzie 
k/Starogardu gdańskiego, Lechia 
na Dolnym Śląsku, edzie rozegra­
ła również kilka spotkań sparrin­
gowy ch. .

' (R. St.)

są
tylko ;

swego zakładu pracy 
tylko całego Mielca, 
tego województwa.----- - —
sprawę z odpowiedzialności jajca na 
nich spoczywa nie zmarnowali oni 
zimowej przerwy w rozgrywkach. ■ 
już w styczniu cwiczvll marszo - 
biegi 1 przebiegli w sumie około 
1M km. W lutym nastąpił wyjazd
w Karkonosze,

Zespół jest doskonale przygoto­
wany kondycyjnie, cterpi na ..głód * 
piłki, jest pełen zapału dp walki 
o mistrzowskie punkty. (Jw)

CHCESZ WZIĄĆ UDZIAŁ

W TOTALIZATORZE SPORTOWYM
W CWKS BYDGOSZCZ 
6 „NOWYCH TWARZY"

W drużynie 41-llgowego CWKS 
ze „starych” zawodników pozo­
stali tylko — Rosiński, Bóniek, 
Walczak, Walach, Kohut, Dolecki 
i Wróbel. Odeszli po zakończeniu 
służby wojskowej — Laskowski, 
Gawroński, bracia Szarzyńscy. 
Mielniczek l Ksol.

Z nowych zawodników zespół 
zasili — Adamczyk, Jarczyk, Po- 
trykus (Lechia Gd.h Oudoń (Cra­
covla), Pilot (Polonia Byt.) i Rem- 
becki (Stal Gd.). Wojskowi roze­
grali dość dużo spotkań towarzy­
skich przegrywając z .Szombierka-. 
nil 1:3; z Włókniarzem Chełmek 
3:4 i ze Stalą' Sosnowiec 1:0/ W 
pucharze CWKS przegrał 1:2 z 
Górnikiem Zabrze, ' . , .

Największym mankamentem ze­
społu jest brak zgrania i na ten 
moment największą uwagę zwraca 
zarówno trener jak 1 kierownic­
two sekejk . (Po).

kup natychmiast kupony 1 mączki

w KIOSKU lub SKLEPIE
RUCHU'

Początek Totalizatora Sportowejo

18 marca b. r. Matju

II LIGA
KOŁO ZAWODNICY

| TRENER
KIEROWNIK

AKS CHORZÓW 
adres: ul. Wolności M 
boisko własne: Góra wyzwolenia. Chorzów

Szoltrsek, Skrzypiec. Bazan, Wieczorek, Kalus, Widera, Weczerek, 
Janczewski, olszówka I. Lizurek, Skrzypiec II, pilarek. Krawtarż, 
Bednarek. Marzec, Olszówka 11. Gediga, Jacek, Czaja.

T. wieczorek 
Widera

CRACOVIA KRAKÓW
adres: ul. Smoleńsk 1« 
boisko własne: Al. Puszkina

Michno. Pajor II, Gołąb. Gllmas, Więcławek, Mazur, Klaput, 
Malarz. Kożlak, Guzik. Opoka, Rajtar, Radoń, Kasprzyk, Raj- 
chel, Pltala, Bryndza.

Finek, Toblk 
1 Kosowicz

CWKS BYDGOSZCZ
adres: Al. WP 1« .
boisko Gwardii lub Kolejarza: ul. Fóhioena

Rosiński. Bulik. Boniek, Wałach. Walczak. Wróbel, Dolecki, Rem- 
becki I, Jarczyk, Adamczyk,1 Patrykus, Kohut, Dudoń, Pilot.

' K. Kamiński 
Brzechwa

CWKS KRAKÓW
adres*, ul. Bronowicka 5 
boisko własne: Bronowicka

Pajor, Grom. Durniok, Kaszuba, Sulik, Kołodziejczyk, Marek, 
Grzywocz, szarański. Słysz, Gajda, Ptechaczek, Rak, Waśnlowskl, 
Danielewski.

Gierglel, Stlasny 
Hradeekl

GÓRNIK BYTOM
adres: Chruszczów, kop. Szortbterkl 
boisko własne kopalni

Mainka. Heluszka, Gorzelik, Banisz, Blałach, Pośpiech, Burda, 
Mencel, Szvmankiewicz, Frydek, Krasówka, Sikora, Sobek, No­
wak. Kempny, Pozimski, Suchy, Markiewski, Warwas, Peske, 
Fllok.

SueĄy, Krasówka 
Hetmańeźyk

GÓRNIK RADLIN 
adres: ul. Korfantego 43 
boisko Górnika w Rybniku

Budny, Budziński, Grzegośzczyk. Warzecha, Kósmela. Bożek, 
Lisowski, Nledźwiecki, Stawowy, Szleger, Dybała, Pykorz. Moj. 
Pojda, Oślizło. Kudła, Bilot, Fojklsz,

‘ Zgol 
Smółka .

GÓRNIK WAŁBRZYCH
adres: ul. 1 Maja 1 
boisko własne na Nowym Mieście

Wożniak, Pejcz, Faruga, Nerkowski, otrząsek. Stoły, Stein, 
Sakowski. Chruszcz, Pulikowskl II, Syk, Krawczyk. Kulak, Wie­
czorek, Kntżewski, Kużma.

Czyżowski 
Krawczyk

MARYMONT WARSZAWA
adres: ul. Potocka 1 
boisko własne: Potocka

Kuźma. Okólski, Rosiak,' Kozłowski, Krystosiak, Drożyński, Ma­
ciej, Jezierski (II), Mieczysław Jezierski (I), Pochrzęst, 2mudzkl, 
Banaś. Kowalski, znojkiewicz, Nagrodzki, Laskowski, Penconek, 
Bogucki.

Swicarz 
Tkaczyk

NAPRZÓD LIPINY
adres: przy Hucie Silesia 
boisko własne: w Liptnach

Słomka, Brychczy, Duda, Nalepa, Salomon, Bawaj, Więcek II. 
Bltner, Więcek I, Kubocz, Pardela. Halemba, Kasprzyk, Jaskula, 
Bartela. Piec, Mondry, Kokot, Gawron.

R. Piec. 
Grabiński

POLONIA BYTOM
■ adres: ul. Kolejor *a 6 

boisko miejskie (Park DrMzera)

Skromny, Prudlo, Narloch, Cichoń, wieczorek, Widawski, Są­
siadek, Pyka, Kosmala, Liberda, Szejka, Laksztefn, Majerczyk, 
Kauder, Trampisz, Wolnlk, Dymarczyk, Olejniczak, Mazur.

St. Szmyd, Sloneekt 
Mledzianowskl

SPARTA LUBAŃ 
adres: •? dywizji 13 
boisko własne: ul. Plrartowleza

Magierskl. Romanlecki,, Czogala, Surowieckl, Palemba, Guzy, 
Zawko, Pabiś, Wrotek. Nalewajko, Dubiel, Spodzieja, Dziukie- 
wicz, Czułowski,’ OCiesa, Chodowski.

Metzger 
Milewski

STAL GDAŃSK
adres: Jana z Kolna 31 
boisko własne: ul. Marynarki Polskiej 71

Wlechuła, paprotny, Klimowicz; kurpanlk. Kula, Kreft, Manow- 
skl, Marian clrkowskl, Kozik, Słowiński, Mlncdorf, Pawłowski, 
Gardła, Typek, Rutkowski Br„ Mieczysław Clrkowskl, J. Rut­
kowski.

Bartolik 
Wieczorsteł

STAL MIELEĆ 
adres: Mlelec-osIedlP 
boisko własne na osiedlu ■

«Sztuka, Musiak, Grześko, Książek, Bielecki, juraszczyk, Król, 
Waleska, Baran, Procak, Czylok, Opiłka, Tobolik/Latacz.

Bneżańezyk 
Czopek

Krystkowlak, Konieczka, Anióła, Osuch, Samolczym, Undryfeh, 
Chudy, Cyblński, Godek, R. Staniszewski (II), Wieczorek, Mazur, ----- -
Błażejewski, Gogulski, Fr. Zlelewicz, Gabrysiak, K. Staniszewski, Zawal

■ W. Zielewicz, Wożniak. .. v ' ; ;

WARTA POZNAŃ
adres: Dzierżyńskiego 9111
bólskó własne: Im. 33 lipca, ul. Maratońska

niorów: Nlarobę, Poloka, Millera 
oraz Droźdzłoka.
ZABRZE CHCE PÓJŚĆ W ŚLADY 

SOSNOWCA
Śląski beniamlnek l ligi — Gór­

nik Zabrze nia ambicje zadebiuto­
wania w najwyższej klasie w tym 
samym stylu, co w foku ubiegłym 
atal Sosnowiec. Jednak po p-cna- 
rowym meczu z CWKS Bydgoszcz 
nastroje w Zabrzu z lekka opadły

Górnicy przygotowywali 
sezonu w Kudowie, do kadry re­
prezentacyjnej zaliczono 20 zawod­
ników. Z „nowych” twarzy zoba­
czymy w tym roku bramkarza re­
prezentacji Polski w piłce ręcznej 
Macnnika, potwierdzonego juz dla 
zahrzan Hajduka oraz juniorów: 
Oblończyka, Piecha I Bluszcza.

ZWY2KA ^NASTROJÓW W AKS
W obozie chorzowskiego AKS 

nastroje przed mistrzowskim star­
tem uległy ' dużej zwyżce po 
nikłej porażce z Budowlanymi 
Opole 3:4.

— Gdyby nie dziecinny błąd 
naszego obrońcy Janczewskiego» 
dzięki któremu Klik strzelił nam 
czwartą DramKę, prawdopodobnie 
byłaby dogrywka i nie wiadomo» 

. ktoby~ ostatecznie przeszedł, ao 
następnej rundy — mówi kierow­
nik sekcji, Widera.

AKS bardzo się w Opolu podo­
bał. Trzy bramki strzelone Pasz­
kiewiczowi i świadczą, o zwyżce 
umiejętności • strzeleckich napast­
ników chorzowskich. Warto zazna­
czyć, że obecnie w napadzie AKS 
nie mieści się Krawiarz, który 
w roku ubiegłymi był bodaj Jedy­
nym pełnowartościowym strzelcem.

Drużynę trenuje Teodor Wieczo­
rek, który pełnić będzie ponadto 
funkcję stopera. Zeszłoroczny 
skład zasili Gediga, który ukoń­
czył służbę wojskową oraz junio­
rzy: bramkarz Czaja, obrońcy Ba- 
zan 1 Marek, pomocnik Jacek oraz 
napastnik Olszówka II.
RYSZARD PIEC TRENUJE LIPINY

Treningi Stali Llpiny objął w 
tym iN^ku b. reprezentacyjny pra- 
woskrzydłowy Polski i filar Na­
przodu — Ryszard Piec. Drużyna 
lipińska przebywała na obozie 
przygotowawczym w Lądku Zdro­
ju, gdzie rozegrała Wika spotkań 
towarzyskich Szkoda tylko, że w 
jednym z nich (z Beskidem Andry­
chów wygranym 2:0) ulegli kon­
tuzji obaj Więckowie. Ich udział 
w najbliższych meczach mistrzów- 
aklch stoi pod znakiem zapytania.

Z zespołu ubył skrzydłowy Szat­
kowski, który przeniósł sie do Pia­
sta Gliwice. Kokot będzie mógł 
grać najwcześniej za miesiąc, gdyż 
odpoczywa Jeszcze po przeprowa­
dzonej niedawno oneracji.

Z młodzieży lipińskiej do kadry 
pierwszego zespołu zostali włącze­
ni: w obronie Bartela i Piec, w 
ataku Halemba I Kasprzyk.

W RADLINIE TRENINGI PRZED 
POŁUDNIEM

Górnik Radlin przygotowywał 
się do sezonu przez 2 tygodnie w 
Krynicy pod kierunkiem trenera 
Zgolą. Obecnie treningi odbywają 
się 3 razy tygodniowo przedpo­
łudniem.

Z zespołu ubył Deutschmanek, 
który przeniósł się do Unii Oświę­
cim. Górnik zasilony został nato­
miast reprezentacyjnym juniorem1 
Polski ze stalinogrodzkięgo Kole­
jarza — OiHzło.

— Kondycyjnie drużyna przygo­
towana Jest dobrze, nie mniej jed­
nak boimy się, że zawodnicy, nie 
przyszli jeszcze do siebie psychicz­
nie po szoku. Jakim był dla nich 
spadek z I ligi — mówi kierownik 
sekcji piłki nożnej — Smolka.

SZOMBIERKI NIE MAJĄ 
KŁOPOTÓW ZE SKŁADEM

Dzięki długotrwałej i systema­
tycznej pracy z młodzieżą Górnik 
Bytom nigdy nJe ma specjalnych 
trudności ż zestawieniem składu 
Tak np. w tym roku, odszedł dó 
AKS bramkarz Szołtysek, a!e god­
nie Zastąpią go wychowankowie 
Szombierek Heluszka I Mainka.

Trener Suchy I Krasówka będą 
miel! przy zestawieniu Jedenastki 
bogaty wybór, gdyż o prawo gry 
w drużynie ubiega sic aż 22 za­
wodników. Wszyscy przebywali na 
obozie w Szklarskiej Porobić, 
gdzie w ub. niedzielę rozegrali 
towarzyski mecz z wrocławskim 
CWKS wygrywaląc bez wysiłku 3:1.

zespole zobaczymy również 
..Wieczorka, Sikorę I Markiewskie- 
gp, którzy po odbyciu służby woj­
skowej powrócili do swego klubu.

POLONIA PYTOM nnsKOCZNJĄ 
DO KARIERY

W składzie Polonii Bytom widzi­
my w tym roku znów wiele no- 
wvcl> twarzy. Wzorem lat ubie­
głych Polonia doszła I obecnie do 
porozumienia z okolicznymi kluba, 
ml A-klhsoWymI w pozyskaniu kil­
ku młodych utalentowanych za­
wodników dla których udział w 
bńrwach drużyny licowel lest do­
brym startem do poważniejsze! 
kartei-y piłkarskie).
ł Obecnie hytomianle korzystać

20 zawodników, 
wśród których znajda sie m. In:

° x Rokitnica. ■ Kosmala 
Piekary. Pyka ze Stali 

Bobrek. Szelka z Górnika Radzion­
ków. Majerczyk z AZS, Rokitnica..

n ze Soartv . Stallnojzród. 
Do, Polonii notwderdzonv fest po­
nadto Zb, Szarzyńskf z CWKS Byd­
goszcz.-Ton jednak n!e ;da’e o so. 
21? dotychczas) znaku żyefaz , 
Chodzż - słuchy, że przebywa on 
obecnie w Jeleniej Górze. '•

Drużyna Polonii trenowała przez 
2 tygodnie w. Ustroniu pod klerun- 
JaMń:awego b. zawodnika SL 
Szmyda.



Pod Krokwiąi na Torwarze 
dokonano we wtorek

1. Czarniak 2. Roj • Gqsienicii

zamknięcia
Xi Zimowych Akademickich Igrzysk

SPORTOWY Polacy rehabilitują się w zjeździe
Nr 32 Warszawa 14.1111956 r. Trzeci złoty medal Merandovej (CSR)

ZAKOPANE 13.3 (tel. wl.). ■ Krótkie przemówienie prze- ■ herd, radziecką Gorasimowa- 
We wtorek na stadionie pod ‘ wódniczącego GKKF Włodzi- Kisielów czechosłowacką Dvora- 
Krokwią nastąpiło uroczyste j mierzą Beczka kończy ■ uroczy-: kova-Vosatka,' australijską Ma- 
zamkniqcie XI Zimowych Aka- i stość i za chwilę najlepsza ; son-Bower 1 polską Wąsik-Ko- 
demickich Igrzysk Świata. Na ! zawodniczka Igrzysk w konku- czyha oraz finałowe spotkanie 
udekorowany stadion po raz rencjach zjazdowych 3-krotna turnieju hokejowego, ZSRR- 
ostatni wkroczyły ekipy biorące ' złota medalistka Merandova CSR, które przyniosło zwyeię- 
utlzir.I w zawodach poprzedzone . (CSR) w asyście Rumunki Ma- । stwo doskonałym hokeistom 
pocztami flagowymi. W hez- roilncanu oraz Medwiejewej radzieckim 4:1 (0:0, 1:0, 3:1). 
troskiej dotychczas atmosferze | (ZSRR) opuszcza flagę Między- ! Po zawodach zostały wręczo- 
Igrzysk wyczuwa się podniosły i narodowej Federacji Studentów, ne zwycięzcom medale, do 
nastrój skupienia I powagi. Wia- j Za chwilę Roj w asyście Czar- uczestników Igrzysk przemówi!

| ZAKOPANE 12.3 (obsł. wL). W i Z numerem „4** opuszcza atart 
poniedziałek na trasie FIS II od- Austriak Rieder. JW 1952 i 1953 ro.

I był się bieg zjazdowy 1 kobiet i i ku chłopak ten byl w kadrze n<. 
I mężczyzn. Po trzech dniach Igrzysk rodowej i należał do czołowych 
ł reprezentanci Polski nie zdobyli ! zjazdowców w swym kraju, stu.
I ant jednego złotego medalu, mieli' dia ~ł”

więc teraz ostatnią szansę. i ne
! Najwięcej zainteresowania wzbu- 1 
I dzał Zjazd mężczyzn,, gdzie Jypo-1 -

........ ___ Polaków
Czarniaka i Roja, czechoslowaka 
Hennricha lub Bułgara Dymitrowa. 
Walka • miedzy nimi zapowiadała

na

przerwaty mu jednak regulat 
treningi. Dziś nie jedzie zbyt

domość o śmierci pierwszego ’ niaka i Rzepówny czyni to sa- 
sekretarza KC PZPR tow. Bo- mo z przybraną kirem flagą J 
lesława Bieruta lotem błyska- pohką. XI Zimowe Akademickie j 
wiry obiegła Zakopane ścinając Igrzyska Świata zostały zakon- • 
nagle powszechną wesołość. czone. (m. m.) I

Na podium wkraczają kolejno 
trzej pierwsi zawodnicy z po­
szczególnych . konkurecji. Prze­
wodniczący Zrzeszenia Studen­
tów Polskich Ryszard Maj­
chrzak w asyście członków Ko­
mitetu Organizacyjnego Igrzysk 
dekoruje złotymi, srebrnymi I

WARSZAWA 13. 3. We wto­
rek, odbyln się uroczyste za­
kończenie XI Zimowych Akade-

przedstawiciel Międzynarodowe­
go Związku Studentów Kurt 
Vogel. a oklaskiwane gorąco 
Węgierka Ester Jurek 1 Czecho- 
słowaczka Hlavackova powtó- 
rzyły swoje programy w jeździe 
dowolnej. I

Defilada wszystkich uczestnl-
ków Igrzysk w 

mlckich Igrzysk w Warszawie. । ostatnie odegranie
Warszawie, 

hejnału i
•W*.

Na Torwarze rozegrano kon- spuszczenie flagi było uroczy-1 
kurs jazdy figurowej parami. { stym końcowym akcentem

brązowymi medalami 
szych zawodników w 
gólnych konkurencjach.

najiep-
w którym pierwsze miejsce zdo- pięknej międzynarodowej aka- I
bjH W<'ęgrzy rodzeństwo demicklej imprezy sportowej w

poszczę- i Laszlo i Marianna Nagy przed jej „warszawskim" fragmencie, 
i. I parą austriacką Ellend-Lien-

się interesująco.
O godz. 12 startują pierwsze ko- 

bietv. Ich trasa ma długość 2100 m 
1 650 m różnicy wzniesień. Cze- 
chosłowaczka Merandova odnosi 
usailerowski“ sukces. Do dwóch 
złotych medali w slalomie spe­
cjalnym 1 slalomie gigancie. do­
rzuca jeszcze Jeden w zjeździe. 
Przejechała trasę w dużym tem­
pie, bardzo płynnije i odważnie.

POLKI NIEWIELE UMIEJĄ
Z Polek najlepiej wypadła stu­

dentka Politechniki Gliwickiej — 
Rzepówna. . Zrobiła ona ostatnio 
duże postępy. Pozostałe nasze za­
wodniczki szusowały z umiarko­
waną szybkością i jechały raczej 
ostrożnie, tak jak pozwalały im 
na to niewielkie jeszeźe umie­
jętności. W pierwszej dziesiątce 
poza Rzepówną\ znalazła się jeszcze 
Jańczy-Gościńska, która zdobyła 6 
miejsce.'

Wysoki
poziom konkursu

! jazdy parami
fk CZEKTWANA z napięciem ml ।
v strzowska para świata 1 oUm i

mi i

otjska Austriacy Schwarz-Op- i
pelt, mimo najlepszych chęci nla ; 
mogła przybyć na konkurs do 
Warszawy Na przeszkodzie stanęło ’
poważno przeziębienie Oppelta.
któremu lekarze zabronili startu. [ 
Mimo to poziom zawodów był wy-

Skworcow, podcras otwartego konkursu skoków na Krokwi w Zakopanem. Skoczek radziec­
ki zdobył zloty medal i ustanowi! rekord przebudowanej Krokwi Fot.

Czcchoslowaczka Merandova w* drodze po trzeci zloty medal — 
tym razem w biegu zjazdowym

Fot. — CAF

Hokeiści ZSRR

wywalczyli tytuł mistrzowski
Rozegrane w poniedziałek 2 me­

cze turnieju hokejowego XI Igrzysk 
Akademickich przyniosły następują­
ce wyniki:

CSR — POLSKA 5:4 (3:1, 2:2, 0:1). 
Bramki dla CSR zdobyli: Ste- 
pan i Lechowsky — po 2 oraz 
Kratochvtl, dla Polski: Matysiak, 
Manowski, Szerauc 1 Bryniarski. 
Spotkanie było bardzo zacięte, lecz 
nie stało na wysoKim poziomie. Dru­
żyna polska grała lepiej, niż w., po­
przednich spotkaniach i chwilami 
była równorzędnym przeciwnikiem 
dla zespołu akademików CSR. Już 
na początku meczu zdobyła ona pro­
wadzenie, ale Czechosłowacy, któ­
rzy są zespołem lepiej wyszkolonym 
technicznie, atakowali skutecznie i 
zdobyli w pierwszej tercji przewagę 
dwóch bramek. W drugiej tercji gra 
się wyrównała. Zespól Polski, dy­
sponujący lepszą kondycją, zepchnął 
do defensywy Czechosłowaków, gra­
jących przez dłuższy czas w czwór­
kę wskutek wykluczeń z gry ich 
zawodników. Nasi hokeiści nie mo­
gli jednak poradzić sobie z twar­
dą obroną CSR i tercja zakończyła 
się remisowo.

W ostatniej Polacy byli zespołem 
lepszym i na 2 min. przed końcem 
spotkania, gdy jeden z Czechoóło- 
waków (Seitl) powędrował przy sta­
nie meczu 5:4 dla CSR na ławkę kar, 
zmianowy zespołu polskiego wyco­
fał z gry bramkarza wojdylaka i 
Polacy zaczęli grać szóstką przeciw­
ko czwórce CSR. Mimo to wynik 
nie uległ zmianie i drużyna polska, 
przegrywając. zajęła ostatecznie 
trzecie .miejsce w turnieju i zdoby­
ła brązowy medal.

RUMUNIA — CHINY 4:2 (3:0, 0:2, 
1:0). Bramki dla zwycięzców zdo­
byli: Ferencz, Peter, Nagy i Ta- 
kaes, dla pokonanych: Wang Ying- 
fang .oraz Tad Czang-suńg. •

Spotkanie było bardzo zacięte 1 
miało wyrównany przebieg. Ambit­
ni Chińczycy byli mało skuteczni 
w sytuacjach podbramkowych.

FINAŁOWY MECZ HOKEISTÓW 
ZWIĄZEK RADZIECKI ZWYCIĘŻA

CSR 4:1

gra obrony CSR nie dopuszcza 
do podwyższenia wyniku.

W III tercji wyszły na Jaw braki 
kondycyjne zespołu czechosłowac­
kiego. W 2 min. .lelesin podwyż­
sza na 2:0. Ten sam zawodnik 
strzela w 9 min trzecią bramkę. 
W 14 min. po pięknej akcji całego 
napadu Rekiaszew uzyskuje 
czwartą bramkę. W ostatniej mi­
nucie Czechosłowacy rzucają się 
do gwałtownego ataku, który przy­
nosi Im Jedyną bramkę ze strzału 
Skody, (jw)
OSTATECZNA TABELA

1. ZSRR
2. CSR
3. Polska
4. Rumunia
5. Chiny

TURNIEJU:

6:2

2:6

32:3 
30:12 
17:23
9:23 
7:34

Sukcesy
soki, a wykonawców, spragniona i HBHI 
tak rzadkich u nas popisów w IU8IIVIVW 
jeździe figurowej, publiczność •

popisów w 
publiczność

warszawska nagradzała rzęsisty­
mi oklaskami.

Na pierwszy ogień poszła para 
radziecka Gerasimowa - Ktsielew. 
Oboje byli bardzo stremowani — 
w stosunku do innych par zagra-

w Czechosłowacji
SZPINDLEROWY MŁYN. 13.3 (tel. ;

mają o wiele mniej ru- । wł.l. W trzecim dniu meczu nar- i 
startach miedzynarodo- ! 4,._;—

wyrh. zwłaszcza w tak doborowe) 
stawce. Mimo to pojechali dobrze, 
demonstrując trudny układ.

Bardzo przyjemnie dla oka. ale 
słabszy pod wzoledem elementów 
trudność’, mniej czysty, jeśli cho­
dzi o wykonanie., program poka-
zała nasienna para Czechoslo

cJarskiego juniorów CSR — Polska
rozegrano slalomy giganty dziew­
cząt chłopców oraz konkursv

O godz. 13 mieli wystartować 
mężczyźni.* Niestety w górnej czę­
ści trasy była gęsta mgła i padał 
śnieg, tak że organizatorzy byli I 
zmuszeni nie tylko do przesunięcia , 
godziny startu, lecz' obniżenia je-1

CZARNIAK

I7»»nin 1P- - szybko, lecz widać po nim świetni wSr tra- i szkołę i doskonałą techniką J! 
: czas 2:48,8.go miejsca o 200 m. Tak 

sa męska miała długość 3009 m o- i-----  
raz różnicę wzniesień 750 m. Jako j 
pierwszy startuje olimpijczyk । Marichodza emocje najwlsknum Islandii Ornolfsson. Na mecie cze- i k2fihru Na trasę wyrusza jJ?.? 
kamy na niego niecałe ,trzv minu: ' ^‘^.ytów konkurencji _ “u“ 
ty. a więc przeciętna Jego szybkość I Dvmitrow. Ale już na . 
na mało nośnym śniegu wynosiła -
ok. 60 km godz.

gar Dymitrow. Ale już na póimet- 
ku okazuje się, że narty nie nio­
są go zbyt szybko i nie on 
groźny w walce o złoty medti, co 
powoduje, że nadzieje Polaki ni 
tytui akademickiego mistna bilv 
ta poważnie wzrastają. Zapovfe. 
dziano już start Hennricha (CSR). 
Zjazd to jego największa specjal­
ność. Na Olimpiadzie zdecydowa-

wary Dvnrakova — Vosatka. uz?’- 
sknlac odpowiednio niższe oceny

Program parv' australllsklel Ma- 
son-Rower dzięki swel widowisko­
wo V i. e s t e t vc zn em ii wykon a n i u 
t wielkiemu zgraniu znalazł 
wfeksze uznanie w oczach publicz­
ności. niż sędziów

Para polska Wasfkówna-Koczyba 
odbiegała daleko poziomem od 
pozostałych łyżwiarzy figurowych.

W len sposób prowadziła' jeszcze 
ciągle para radziecka. K<cdy Jed­
nak na lodzie stanęli Austriacy 
Ełlend-LIenherd. zaćmili swą ele­
gancją. szykiem Iście wiedeńskim, 
muzykalnością, w doskonałym tem­
pie przeprowadzanymi przenosze­
niami wszystko .co było dotych­
czas. Niestety upadek przekreślił 
ich pretensle do pierwszego miej­
sca, o które mogli sie śmiało ubie­
gać. ma.fac pełne szansę na ry­
walizacje z para węgierska — 
rodzeństwem Nagy, która wystą­
piła jako ostatnia..

Zdawało się. że oo Austriakach 
publiczność nie zdoła jeszcze go­
ręcej wyrazić swego zachwytu, a 
jednak znalazły się widocznie re­
zerwy entuzjazmu, wspaniałe, sto­
jące na najwyższym poziomie wy­
konanie. trudny program, idealne
zgranie. elementów
połączeniu z elegancja i .precyzją, 
lekkość skoków.. płynność powią­
zania skoków z piruetami, wszyst­
ko to okraszone wielkim wdzię­
kiem osobistym Marianny Nagy 
wywołały niekończący się grzmot 
oklasków publiczności i hardzi? 
wysoka ocene za treść ’ wykona­
nie u sedzió\y. stanowiąc piekne 
zakończenie konkursu jazdy figu­
rowej narami. .

Wyniki: rodzeństwo Nagy

skoków otwartych i do kombina­
cji. Poziom rozegranych konkuren­
cji był wysoki, a trasy zjazdowe 
trudne. Milą niespodziankę spra-1 
will nasi skoczkowie, którzy w 
otwartym konkursie zaleli 3 miej­
sca w pierwszej „dziesiątce**. Nasi 
iuniorzy zajęli również pierwsze 
miejsca w slalomie specjalnym i 
gigancie chłopców.

Po trzecim dniu spotkania Junio­
rów, prowadzi Polska różnicą 16 
punktów, w środę odbędzie się bieg 
sztafetowy i uroczystość zaniknię­
cia zawodów.

Wyniki: chłopcy — slalom spe­
cjalny — 1. zięba (P) — 107 sek., 
2. Drapał (CSR) — 1'15,4. 3. Slavltek 
(CSR) — 117,5: slalom gigant— 1—2 
Zięba (P), Drapał (CSR) — 1.29, 
3. Spławiński P) — 1.29.2; skoki do
kombinacji—starsi: Farski (CSR)

209.9 pkt., 2. Dzipboń (P) — 192,9.
3. Krzeptowski (P) — 189.6; kombina-
cja —starsi: 1. Farski

19.6; Kombina- । 
— 448,4 pkt... i

2. Mazanek (CSR) — 421.9, 3. Krzep­
towski — 414,5 skoki do kombina- ' 
cjl — młodsi: 1. Ulrich (CSR) 206,5.
2. Piegza (P)
(CSR) 
dzl: i

197.5:
— 292.5, 3. Hubacz 
kombinacja — mło-

Ulrich — 436 pkt.. 2. Lach
(P) — 423,4. 3. Zygmunt (P) — 419 
.«koki otwarte: 1. Wicherek (P) — 
319.5 pkt., 2. Farski — 307. 3. Przy-
była (P) — 
298 pkt.;

dziewczęta

299, 4. Łaciak (F)

slalom specjalny:
1. Cermanova (CSR) — 95.6 sek.« 2. 
Slavickova (CSR) — 106,6, 3. Brod- 
kiewicz (P) — lio: slalom gigant: 
1. cermanova — 1.22,8, 2. Brodkle- 
wicz — 135,3, 3. Slavickova — 137.8.

fWeery) 11.32 pkt. i5). 2. EUend- 
Llenherd (Austria)' 10.80 pkt (11).
3. Gieraslmowa-Kisielów (ZSRR» 
10.66 (16) Parą polska' Wąslkówna- [ 
Koczyba zajęła szóste miejsce zdo­
bywając 9.44 pkt (30).

WI lidze hokeja
K. Wolska

STALINOGR0D 
Górnik Stalinogród

Górnika zdobyli Skarżyński

Zdobywcy medali
złote srebrne brązowe razem

ZSRR 1 4 4 16
Polska 1 8 5 14
CSR 8 3 4 13
Austria — 2 1 3
Węgrą- 1 *— U
Rumunia — 1 1
Bułgaria —— a— 1 1
Finlandia — --  . . 1. 1

ZSRR — CSR 4:1 (1:0. 0:0. 3:1). 
Bramki zdobyli dla ZSRR Jelesin 
— 2 oraz Karawdin i Beklaszew 
— po 1, dla CSR — Skoda. Sę­
dziowali Aaaberg I IWiking (Szwe­
cja:. Widzów ok. 5.000.

Tytuł akademickiego, mistrza 
świata w hokeju na lodzie i za­
razem złoty medal dostał się w 
godne ręce studentów radzieckich. 
Którzy w finałowym meczu -poko 
nalf pewnie Czechosłowaków 4:1. 
Drużyna ZSRR przewyższała zespół 
czechosłowacki niemal pod każdym 
względem. Zawodnicy radzieccy 
zaimponowali przede wszystkim 
szybkością i znakomitą kondycją. 
Dzięki tym walorom przesiadywali; 
oni bardzo często pod bramką 
przeciwnika l tylko doskonała gra 
bramkarza Nadrchala uniemożli­
wiła odnieść im jeszcze wyższe 
zwycięstwo.

Mecz rozpoczęli hokeiści ra-: 
dźleccy od gwałtownego -ataku. 
Pierwsze minuty były bardzo ner­
wowe. Akcje rwały się. W 5 min. 
drużyna ZSRR omal że nie zdoby­
wa oprowadzenia. Z prawego skrzy­
dła urwał się .Dokmentow i w peł-.. 
nvm biegu strzelił na bramkę,’ale 
Nadrchai w .ostatniej chwili Sparo­
wał strzał. Jeszcze w 7 l 11 min. 
mają podobne szanse, aż dosłow­
nie na pół minuty przed końcem 
1 tercji Karawdin ostro .strzela. J 
jest 1:0. _. , •
/W II tercji tempo gry' nieco 

osłabło. Czechosłowacy^ przepro­
wadzili kilka groźnych akcji, któ­
re .nie wpłynęły jednak na zmia­
nę- rezubatu. Od połowy tej tercji 
przewaga należy znów do hokei- 
stów radzieckich, Jednak dobra

nie pokonał naszych reprezentan­
tów. Czy i tu na FIS II dokona tej 
sztuki? Hennrich jak wicher wpa­
da na metę, a Jego czas 2:46,3 wy­
wołuje wśród Czechosłowaków ob­
serwujących tę konkurencję wieli 
radości i głośnego entuzjazmu.

Nagle głośne okrzyki przerywają 
wybuch entuzjazmu zawodników 
CSU. Z błyskawiczną szybkością 
zbliża się do mety reprezentant 
polski Czarniak. Ponieważ wy­
startował o pełną minutę po 
Hennnchu, a na mecie znajduje 
się nie wiele sekund za nim wszy­
scy orientują sięi że wynik naszego 
reprezentanta będzie znakomity. Za 
chwilę potwierdza to spiker, czas 
Czarniaka — 2:33-8 rozpęiuje istną 
burzę entuzjazmu. Nic dziwnego, 
przecież to niemal pewny zkuy 
medal, jedyny w tych igrzyskach. 
Za chwilę nowa fala radości ogar­
nia publiczność wokół mity. To 
entuzjazm z powodu wyniku Roja. 
Jego czas 2:31.0 stawia go na 2 
miejscu w tej konkurencji.

Teraz czekamy

wystaro-

zaćma kopny śnieg,kanteni narty

wał jako 4U. Na półmetku 
czas wskazywał na to, zc i

Polak Jasiewicz.

. Miał na 
to szanse tylkn jeden zawodnik —

tylko na to,

brązowy medal przypadnie
szym chłopcom. N.estety, ..asiewież

lobi parę salt i na skutek tego 
upadku ląduje dopiero na 16 miej­
scu, a brązowy medal przypada 
udziale wicemistrzowi Bułfea.h — 
waroszkinowi.

czy któremuś z pozostałych zawod­
ników uda się wyprzedzić dwóch 
Polaków. Do mety przybywa iedeń 

żadnemu

jego
na*

Roj na trasie biegu zjazdowego. Trzeba przyznać, te nasz czołowy zjazdowiec prowadzi narty
w tym skoku jak najlepszy specjalista-skoczek Fot.

Biegacze i biegaczki ZSRR
wygrywają sztafety

ZAKOPANE 13.3 (tel. wL). Ostat­
ni dzień XI Akademickich Igrzysk
Świata w Zakopanem stal pod zha-świata w Zakopanem star pod zna- 

I idem pojedynków biegaczek I bie- 
3.3 (tel. wl.). i ?aczy w konkurencjach sztafeto- 
— Pomorzanin j — • « - - . .—
:o). Bramki dla | wych 3x5 km I 4 x 10 km. 

W konkurencji kobiet do walki
Wróbel I. Wróbel II. Ogórczyk, dla wvruszvlv tvlko 4 zespołu ZSRR. 
Pomorzanina — Wypych i Polak. । _*, , . ‘ \ ,Sędziowali Ferenc I Nyc' ze Stali- | Polski. CSR l NRD. O tle Juz przed

ZSRR.

nogrodu. .Widzów 1000. ‘ j startem zwycięstwo zawodniczek
Bardzo się napracowali w tym 1 radzieckich nie niecało wątpilwo- meczu sędziowie, gdyż gra była | . •

równie chaotyczna, co ostra. Gór- ; scl 0 -tyle bardzo ciekawie zapo-
nicy chcleli 
Tuńczykom

zrewanżować się to-
za pierwszy gorący I

w Toruniu, co im się ,ież.
nlestety ku dużemu wstydowi, uda­
ło. Rej wodzi! na tafli Zawadzki, 
który kilkakrotnie zajmował miej­
sce na ławce kar. Również 1 Skar­
żyński zachował się w jednym wy­
padku bardzo niesportowo zasługu­
jąc na wykluczenie dłuższe niż tyl-

władał się pojedynek Czechoslowa- 
czek z Polkami.

Tuż po starcie na czoło wysuwa 
się zawodniczka radziecka Po1l-

M. Matzenauer

WYNIKI:
Kobiety: 1. Merandowa, CSR 

2:51,4; 2. Marotincanu, Rum. 
2:58.0; 3. Rzcpówna, Pol. — 2:
4. Kralova, CSR 
skalova. CSR . — 
ska, Pol. — 3:05.:

Kovari.

3:03 8; 5. Stej- 
,9; 6. Gościń- 
Epuran,' Kum.

Węgry -
3:03,6; 9. Moravkova, CSR — ‘3:08.6;
10. Pacankova, CSR 
Chodorowicz, Poi. 
Wróbiówna, Pol. — 
arlsbcrg, Norw. — 3 
Norw. — 3:25,1; 15

Mężczyźni:

3:09.4;

:20.0; 13. Ka*
1.3; 14. WA

Czarniak.
prezentancl Wójcik Szpara i Zelek 
nie oddają zdobytego prowadze­
nia.

chnerova): 1.19,09, 4. NRD: 1.23,OB

WYNIKI!

4x 10 KM: 1 
Chołszczagln. 
kin : 2.30,25;
Wójcik. Szpara, Zelek):

. ZSRR (Ku>nierov
. Szeliuchin, Ani-
2. Polska (Marek

J.33,3; 2. Gąsienica-Roj, 
2.3i,0; 3. Waroszkin, Bł 
4. Hcnnrich, CSR - 
Schmiedel, NRD — 2.46. 
stolereanu. Rum. — 2.48,

Pol. -
Pol. -

2.46,1: 5.
6. Chn-

7. Stielih
Finlandia (Ikon en,rin mnam (muiieu,

3x5 km KOBIET: 1. ZSRR fPoli- Karvonen, Isoacho): -  
karpowa, Medwiejewa, Kaalesteh ! CSR: 2.46.47. 5. Rumunia: 
: 1.07,15. 2. Polska (Reichel. Pra-1 6. NRD* 2.56,54.
dziad, Arłamowska): 1.18,01, 3.
CSR (Posplsilova. Janouskova. Lei-

Kirkkomaki,

M. M.

Narciarze 9 krajów

CSR — 2.48,1; ’9. Popieluch, Po), t 
2.48,8; 10. Secher, CSR — 2.49.8.

। Meldunki
z zagranicy
MOSKWA, 13.3 (teł. wij. Na W-

ko 2 minuty. 
Górnik nie

my. Drużyna lutajiewcno »5
solowych akcjach i nie stanowiła
jednolitej całości.

'"W

i karpowa. która niemal w oczach
i oddala się od swych konkurentek

i wynikiem 23.35 obejmuje prowa- |
rej sztafety. Zacięci^ W

w Memoriale Br. Czecha
wodach lekkoatletycznych, wcho­
dzących w skład zimowej spartakia­
dy Moskwy, rozgrywanych z udzia­
łem 8M zawodników, reprezentują­
cych 18 klubów stolicy, pad» dnJ^i 
rekord ZSRR, tym razem w skoku 
w dal (poprzednio, jak podawali- 

1 śmy. Kaskarow uzyskał w skoku 
Krokwią. Po południu zakończenie 1 wzwyż 2.05 m, ustanawiając rekord 
zawodów i rozdanie nagród. ZSRR). Autorem rekordu jest Fe-

j dosejew, który uzyskał 7.50
SKŁADY EKIP drugie miejsce zajął Popow — 7.W*

ZAGRANICZNYCH . . , , „. Oto niektóre cennie sze wyniki.FINLANDIA: skoczkowie —

DNIU 17 marca rozpo- 
czynają się w Zakopa- 

...............  ,w „ w,, ; nem' tradycyjne międzynarodo- 
j zbywa się swej rvwalki i wpada na । "'e zawody narciarskie o Me* 

rnete nia ó i wv<?nwainr 1 moriał im. Bronisława Czecha ।łłieię pi zen nią o i.i«. wj suwając <v Vierula i Aulls Haapanicmi;i
w ten spnsób naszą sztafetę na ;l rieieny LviarusarzoH nj. w biegacze — Arvi Petajaniemi, Ka-। 

! roku bieżącym tradycyjna ta *---j -------

? wykazał dobrej for- j walczą o drugie miejsce Reichel i : 
a. rozsypywała sie w Posptsilova. Po 5 km Polka do- ;•niarh 1 hip Etnnnwiła

drnrle miejsce za ZSRR. Czeeho 
Słowaczki są trzecie na czwartej 
pozycji do koła zmian nrz.vbvwa । • , , • . r .
cpprczemsntka NRD Hm.scioerrer i D° chw11' ębecncI . sienne 
JUŻ do Końca blecu svmacja nic : ogłoszenia wpłynęły juz z Wę- 
Uleca zmianie. Zawodniczki ra-CSR. Francjk Austrii, 
dzleekie Medwiejewa i Kaaleste po- NRB\ Szwajcarii, NRD 1 Fm-

i impreza zgromadzi na starcie 
i licznych narciarzy z zagranicy.

ra-

większają przewagę swej sztafety landii. Nie jest również
, . , kluczonv start przebywającychnad następnym zespołem Polski do ; na - j ź kach
n .” L . ; Akademickich niektórych .nar­

ta Polata Pradziad I Arłamowska z. cj radzieckich. Termin
powodzeniem odpierały na t—l-[ Memoriaiu koUduje niestetv z 
ataki Czechostawaczek ! w efekcu. | nnsp-zostwami ZSRR i wsku- 
zdobyły .ha naszych barw srebr- . tek tegQ skoczkowie j kombi. 
nj medal. | nafnr7V radziprrv udali cie» no

W konkurencji męskiej 4 x 10 
km za murowanych kandydatów 
do złotego medalu uchodzili rów­
nież r*< prezentaci ZSRR. Do srebr 
nego medal*1 z równymi szansami 
kandydowali Polacy. Finowie i 
Czechosłowacy. Biegacze radziec­
cy nie sprawili zawodu. Ani na
moment

mężczyźni
i riew

levi llćkonen, Matii’ Hirvonen, j 1:58.1, 
Matti Santapukki. Kierownik eki- :
py, sędzia międzynarodowy Han- 
nu Kosklvuorl.

FRANCJA: mężczyźni Albert
Gacon, Henrl Gtralt, Desire Lac- 
roix, Georges Panisset. Guy Perli- 
lat: kobiety — Merysette Agnel 
Edith’ Bonlieu, Suzanne Gouiran; 
biegi: Rene Mandriclon i Jean Mc- 
rment; skoki — Claude Jeanprost
I Marcel Poirot. 

AUSTRIA: mężczyźni Mark.

3003

— b’eg 10(i m: Toka* 
800 m: Matwiejów — 
m- Gomez — 8:41.6:

oszczep: Kużniecow — 61.55: 100 m 
Kobiet wygrała startująca po dłut'
szej przerwie mistrzyni Europy 
Boczkariewa-Turowa w cza<e 12.7; 
dysk: Ponomariewa — 49.39: kula: 
Andrelewa — 13.41; skok w dal: 
Litujewa — 5.81.

■ natorzy radzieccy udali się po 
Igrzyskach z powrotem do kra-
ju.

Program Memoriału przewiduje 
następujące terminy konkurencji:

1’ marca: w godzinach przedpo­
łudniowych losowanie, w godzi­
nach wieczornych uroczyste złoże­
nie wieńca przed tablicą Br. Cze-........ ............ _. .. oni zagrożeni. ' y- / 1—""

j Już na plerwazel zmianie Kuźnie- ’ i H. Marusarzówny. !
cc*'/ '.vyswój zespól na i godz. 11.00 otwarcie

[ czoło biegu a jego koledze Choł ' zowooow i otwarty konkurs sko- 
, szczacin. Szeliuchin 1 Anildn r>o- . na dużej Krokwi.
• większają jeszcze na swrch od- j marca£,g°dz. 9.00 stadion pod 

nłtsL-ttnK r*A-rni.—ooucn ini-o cizie- - Kpokw.g» bieg rozśtawny kobiet
l 3 x 5 km I mężczyzn 4 x 10 km:

cow

jaka
lila ich od pozostałych zc-spolńw
Anildn kończy bieg w pięknym.nikin

swej dniżynj. Nowy złoty medal 
Igrzysk wędruje do ZSRR?

13 marca;

godz.
godz. 
czyzn

12.00 slalom gigant kobiet:
13.01) slalom gigant męi- 
— Hala Goryczkowa. -

Chociaż Malysiński (nr 14) stoi odwrócony tyłem do bramki CSR — zdobył pierwszy punkt 
dla Polski. Krążek jest już w bramce Czechosłowaków (oznaczyliśmy go strzałką). Spotkanie 

jednak wygrali studenci CSR 5:4 Fot. — Ł warmiński

. Za plecami biegaczy radzieckich 
rozstrzygały się losy srebrnego i 
brązowego medalu Definitywne 
rozstrzygnięcie zapadlo właściwie 
na pierwszej zmianie. Reprezen 
tant Polski Marek po paru kilome­
trach twarde! walki oderwał się 
od swych konkurentów, wyprowa- 

I dzając drużynę polską na drugie 
{ miejsce przed Finlandią I Czeclio- 
' słowacją. Kolejność te. już nie u- 
lega zmianie do mety — nasi re-

20 marca: godz. 9.00 — stadion 
pod Krokwią — bieg plaski kobiet 
10 km 1 mężczyzn 15 km (otwar- 
ty i do kombinacji); gqdz. il.oo 
slalom specjalny mężczyzn: godz. 
15.00 . slalom speęjalny kobiet na 
Nosalu.

żl marca: godz. 11.30 bieg zjaz-

Lcitner. Hilbrand, Tritscher, Keg- j 
lovlc, Huemer, Steiniger; kobiety 
— Schoepf. Hoerl, Mittermayer, 
Tomandl: skoki — Habersatter, 
Leodolter, Egger. Możliwy rów­
nież przyjazd Oberaignera 1 Hof- 
herr oraz Bradla I Steineggera.

NRF: skoki — Bolkart. Konku­
rencje alpejskie — 3 zawodników 
i 2 zawodniczki zgłoszone na razie 
bezimiennie. , 

SZWAJCARIA: kobiety — Frie- 
da Danzer i Michelfne Moillen; 
mężczyźni — Roger Staub. Ruppet 
Suter. WIII.V Forrer, Fredi Brup- 
sbacher: skoki — Andreas Daes- 
cher i Fritz Tschannen.

SWIERDŁOWSK, 13.3 (tel. wł.h 
odbywających s^e od niedzieli w 
Swierdtowsku mistrzostwach nar - 
darskich ZSRR padły nast wy*
nlkl:

15 km mężczyzn:
48.45. 2. Baranów

1. Kołczyn - 
50.14. 3. Sie*

mionow — 50.26; bieg patrolowy na 
30 km: Dynamo I fNlziukaiew. Sie­
mionów. Pawłowski) — 1:52,56. 2. 
CSKMO — 1:53.41, 3.-Rezerwy Pra­
cy — 1:59.14.

CSR: mężczyźni Bogdalek,

W konkurencjach alnelsk^h. któ­
re odbvwaiq sie w miejscowości 
Kok-Aszlk k.Alma Ala 
slalom mężczyzn, slalom 
biet. W slalomie mężczyzn zvryci^ 
żyl Ftłatow - ] :41.0. Przert, TaKa" 
non-em — 1:43-3 I peJTsenka 
1:43.4: w Klcancle kobiet: 1. AW 
mlenko — 1:51.5. przed Sidorowa 
1:52,0 i Wolkowa — 1:55.9.Cermak. Krajnak, Hen.rlch: kobic- । 

ty ..Majerova, Kralova. Meren- } .
dova, Richvalska; skoki — Rem- DREZNO. XI runda międzynaro- 
za. Rleger, StuchUk, ■ Bulln. dowego turnieju

WĘGRZY: 
Csfszar, Szel;

kobiety Berta,
Betak, 
Mezo.

NRD: 
Uhlig, 
czyżnf

mężczyźni — Sajgo. '
Fono, Uzsoki,

kobiety 
Drechsel.

skoki

Goehler:
Hausschild.

Werner, Mohring,
męż- 
For-

dowego turnieju
Dreźnie przyniosła rezu w dwóch partiach: Chełmów Zttg 
pokonał Golza (NRD). 3 A^rbach
(ZSRR’ zremfsówńl ' z

Reprezentant polski S» 
. ___Bile*»altoa. Ręprezcniuin y

odłożył partię z Węgrem Bile

dowy kobiet trasa FIS II: godz. 
13.00 bieg zjazdowy mężczyzn tra­
sa Fis . I; godz. 12.90 skoki do ____ 
kombinacji na średniej Krokwi. Mart 

22 marca: godz. 9.00 bieg meż-lnym
czyzn na 30, km — stadion pód I

ker, Torkel, Schreder,. Haase, Dan- 
nhauer, Llndenlauf: skok( — Har­
ry Gla&s, Werner Lester. Horst 
Lesser. Helmut Rechnagel.

Skład ekipy polskiej, 
nleź" dalsze szczegóły, 
Memariału Br. Czecha

jak rów- 
dotyczace 
i Heleny

Marusarzówny podamy w następ-
numerze.

(Ka)

kłem.
Na czele tabeli turnieju znajduj 

się szachiści ZSRR Chotmov. I Au 
werbach — po 3 PM. fpo P u, 
ndlotoneji prz.ed nla) - 7.5 pht. (t gra o^oion^, 
oraz. Pachmanem <CsR’ - ' 
(1 gra orlloiona). Śliwa 'tzleu ' j. 
miejsce z. puchsem ‘ (NRD) 
cem (CSR) — wszyscy po 4,5 P« 
i po 2 partie odłożone.


